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Nie! Bezpieczna budowa

IV Piknik Rodzinny W-MOIIB

WARMIŃSKO-MAZURSKA
O K R Ę G O W A  I Z B A
I N Ż Y N I E R Ó W
B U D O W N I C T W A
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Witam Czytelników

Jedną z najważniejszych spraw, od której 

chciałbym zacząć, to informacja o podpisaniu 

aktu notarialnego pomiędzy naszą Izbą, a pre-

zydentem Olsztyna w sprawie zamiany nieru-

chomości. Szanowni Członkowie, staliśmy się 

właścicielami samodzielnego budynku przy 

ul. Partyzantów 82 w Olsztynie. Obecnie jeste-

śmy na etapie przygotowywania dokumentacji 

projektowej, uzyskiwania odpowiednich opinii 

i uzgodnień, abyśmy mogli w następnym roku 

rozpocząć przebudowę i remont naszej nowej 

siedziby.

Kolejną, jakże istotną sprawą i tematem głównym tej jesieni, były niewątpliwie 

wybory parlamentarne i ciesząca wszystkich ich wysoka frekwencja. Dziękuję 

inżynierom i ich rodzinom, którzy wykazali się patriotyczną postawą i wzięli 

udział w głosowaniu. Miejmy nadzieję, że nowa władza przyniesie nam trochę 

stabilizacji, szczególnie w regulacji prawa, której nam bardzo potrzeba do wy-

konywania zawodu zaufania publicznego. W ostatnim czasie przeżywaliśmy 

bowiem bardzo dużo zmian w przepisach. Sama nowelizacja Prawa budow-

lanego to w ciągu ostatnich czterech lat ponad 40 zmian, do tego zmieniały 

się ustawy związane z Prawem budowlanym, czyli warunki techniczne jakim 

powinny odpowiadać budynki, czy Ustawa o miejscowym planie zagospoda-

rowania przestrzennego. Ponadto apelujemy o przywrócenie Ministerstwa 

Budownictwa - jednego resortu który skupiałby wszystkie sprawy związane 

z budownictwem. Obecnie są one porozrzucane po kilku tekach: rozwoju i tech-

nologii, infrastruktury, cyfryzacji, środowiska czy energii i klimatu. Chcemy, 

by jeden minister wziął pod swoje skrzydła całe budownictwo i koordynował 

działania w tym sektorze, co będzie z korzyścią dla rządu, z korzyścią dla na-

szego samorządu i z korzyścią dla wszystkich Polaków. Liczymy na to, że nowy 

rząd usłyszy nasz głos.

Ten rok był ciężki, bo związany jeszcze z wojną na Ukrainie, z nierównymi 

cenami materiałów, paliw i wysokimi kosztami w budownictwie. Pracy było 

bardzo dużo, bo zmieniało się wiele przepisów, co niosło za sobą wiele spotkań 

i konsultacji w naszym środowisku. Pragnę więc podziękować za kolejny rok 

pracy wszystkim osobom zaangażowanym w działalność Izby, a więc członkom 

organów ustawowych, komisji i zespołów, a także pracownikom biura W-MOIIB.  

Dziękuję za Waszą aktywność i wsparcie. Namawiam osoby, które mają ocho-

tę do pracy w naszym samorządzie, do zgłaszania się. Z chęcią spotkamy się 

z nową energią i pomysłami młodych inżynierów. Czekamy na was.

Zakończę serdecznymi słowami na zbliżające się Boże Narodzenie. Życzę 

Wam zadowolenia i satysfakcji z podejmowanych wyzwań. Niech świąteczny 

czas przyniesie Wam spokój, wytchnienie i radość, a Nowy 2024 Rok obdaruje 

Was zdrowiem, pomyślnością i szczęściem. Pięknych Świąt Bożego Narodzenia.

Z koleżeńskim pozdrowieniem
 

Jarosław Kukliński,  
przewodniczący 

Okręgowej Rady W-MOIIB

	Q Biuro Olsztyn

Plac Konsulatu Polskiego 1 (II piętro)

10-532 Olsztyn

e-mail: wam@wam.piib.org.pl

Czynne: pon.-czw. w godz. 7.00-16.00

pt. w godz. 7.00-15.00

Porady prawne w środy i czwartki 

w godz. 14.00-16.00

Dyrektor Biura: 
grzegorz.karpa@wam.piib.org.pl

Kancelaria: tel./fax. 89 527 72 02 
pok. 214 sekretariat@wam.piib.org.pl

Ewidencja: tel./fax. 89 527 72 02 
pok. 214 wam@wam.piib.org.pl

Uprawnienia budowlane: tel. 89 522 29 95 
pok. 213 okk@wam.piib.org.pl

Szkolenia: tel. 89 523 76 40 pok. 214 
szkolenia@wam.piib.org.pl

KONTO: Bank Millenium SA   
44 1160 2202 0000 0003 1794 0501

NIP: 739-33-26-600

Punkt Informacyjny Ełk

ul. Suwalska 64

19-300 Ełk

tel. 87 610 36 70, 87 621 84 00

Czynne: pon.-pt. w godz. 7.00-15.00

we czwartki w godz. 7.00-17.00

Zachęcamy do odwiedzania strony interneto-
wej W-MOIIB, gdzie codzienie zamieszczamy 
aktualne informacje

wam.piib.org.pl

Zachęcamy do  logowania się na stronie 
W-MOIIB do strefy zamkniętej PIIB, a  także 
strefy W-MOIIB. Nazwa użytkownika to numer 
członkowski, natomiast hasło indywidualnie 
można otrzymać pisząc na adres  

szkolenia@wam.piib.org.pl

Publikowane w „IWiM” artykuły prezentują sta-
nowiska, opinie i poglądy ich autorów. Redakcja 
zastrzega sobie prawo do adiustacji tekstów 
i zmiany tytułów. Przedruki i wykorzystanie 
opublikowanych materiałów może odbywać się 
za zgodą redakcji. Materiałów niezamówionych 
redakcja nie zwraca. Redakcja nie ponosi odpo-
wiedzialności za treść zamieszczanych reklam.

WARMIŃSKO-MAZURSK A
O K R Ę G O W A  I Z B A
I N Ż Y N I E R Ó W
B U D O W N I C T W A

Zachęcamy do przeglądania 
profilu, na którym członkowie 
Izby znajdą m.in. najnowsze 
informacje dotyczące szkoleń, 
spotkań w terenie, 
działalności 
W-MOIIB oraz 
ważne komunikaty. 
Zapraszamy!
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	Q Okręgowa Rada

Jarosław Kukliński – przewodniczący

Janusz Nowak – zastępca przewodniczącego

Arkadiusz Gniewkowski – skarbnik

Jan Kasprowicz – zastępca skarbnika

Rafał Miksa – sekretarz

Marian Zdunek – zastępca sekretarza

Marek Aleksiejczuk, Tomasz Kraweć i Kazimierz 
Nowicki – członkowie prezydium

Piotr Bogacz, Bartosz Dąbrowski, Mariusz 
Dobrzeniecki, Cezary Kondratowicz, Marek 
Lasmanowicz, Franciszek Mackojć, Maciej 
Nowak, Maja Targońska, Teresa Siemiątkowska, 
Anna Szymańska, Paweł Wiśniewski, Jan 
Żemajtys

	Q Okręgowa Komisja Rewizyjna

Sylwia Kierdelewicz – przewodnicząca

Sylwia Tomczuk – zastępca przewodniczączej

Waldemar Matysiak - sekretarz

Beata Dalecka, Jerzy Mańkut, Tomisław Porycki, 
Przemysław Stadnik

	Q Okręgowa Komisja Kwalifikacyjna

Jacek Zabielski – przewodniczący

Andrzej Stasiorowski i Mariusz Iwanowicz – 
zastępcy przewodniczącego

Elżbieta Lasmanowicz – sekretarz

Jan Chojecki, Wojciech Dobrowolski, Zenon 
Drabowicz, Krzysztof Klempka, Marta Kordek, 
Andrzej Łasiński, Agnieszka Nieciecka, Barbara 
Otulak, Sylwester Rączkiewicz, Wojciech Rudzki, 
Tomasz Sikorski, Maciej Staśkiewicz, Krystyna 
Sterczewska, Jan Szczęsny, Dariusz Urbański

	Q Okręgowy Sąd Dyscyplinarny

Mariusz Tomczuk – przewodniczący

Piotr Krawczyński – zastępca przewodniczącego

Barbara Pieczyńska- sekretarz

Michał Anzell, Łukasz Borkowski, Jacek Deptuła, 
Leszek Gryczko, Marcin Lisowski, Mirosław 
Milejski, Maciej Powązka, Danuta Rafka, Grażyna 
Skowrońska-Prochna, Piotr Wądołowski

	Q Okręgowy Rzecznik Odpowiedzialności 
Zawodowej

L i l i a n n a M aj ew s k a-Fa r j a n –  R ze c z n i k 
Koordynator

Grzegorz Danilewicz, Marcin Dobrzyński, Witold 
Gutowski, Marek Kowalczyk, Jacek Mroziński, 
Grzegorz Orłowski, Dariusz Stecki, Waldemar 
Tomczuk, Agnieszka Wiśniewska

	Q Delegaci W-MOIIB na Zjazdy Krajowe PIIB

Mariusz Dobrzeniecki, Arkadiusz Gniewkowski, 
Jarosław Kukliński, Janusz Nowak, Kazimierz 
Nowicki, Andrzej Stasiorowski, Marian Zdunek
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Równowaga między Równowaga między 
pracą i relaksempracą i relaksem
Aż 750 osób wzięło udział w tegorocznej, czwartej już, edycji Pikniku Ro-
dzinnego W-MOIIB. To niezbity dowód na to, że środowisko inżynierów bu-
downictwa powinno i chce się integrować. Tego typu spotkania są zasadne 
i stanowią doskonałe miejsce do rozmów i lepszego poznawania się. Poddała 
się nawet pogoda, po trzech latach Pikniku w jesiennych barwach, 16 września 
2023 r. była iście letnia, bardzo słoneczna i ciepła sobota.

Park Rozrywki Aktywnej „Bartbo” 
w Butrynach dosłownie pękał w szwach. 
Po godzinie odkrywania atrakcji odbyła 
się krótka część oficjalna. Uczestników 
bardzo serdecznie powitał Jarosław Ku-
kliński, przewodniczący Okręgowej Rady 
W-MOIIB:

– Spotykamy się czwarty raz. Ta ple-
nerowa impreza od początku cieszy się 
ogromnym powodzeniem, a rosnąca 
każdego roku frekwencja umacnia nas 
w przekonaniu, że wydarzenie i nasza 
inicjatywa służy relacjom i zacieśnia-
niu więzi między inżynierami. Dzisiaj 
jest okazja, aby poruszyć tematy nie 

Wspólne świętowanie Dnia Budowlanych 

podczas Rodzinnego Pikniku wpisało się już 

na stałe w kalendarz najważniejszych wydarzeń 

naszej Izby – Piknik rozpoczął Jarosław 

Kukliński, przewodniczący Okręgowej Rady 

W-MOIIB

Mariusz Dobrzeniecki – prezes PIIB (z prawej), 

mimo natłoku obowiązków, zdołał dotrzeć na 

Piknik rodzimego samorządu, gdzie był bardzo 

ciepło witany przez wszystkich

C.D. NA STR. 4

Na wyjątkowy czas Bożego Narodzenia  
przyjmijcie życzenia spokoju i radości.  

Niech te szczególne chwile będą okazją do  
pełnych ciepła spotkań przy rodzinnym  
stole, a nadchodzący 2024 rok przyniesie  
pomyślną realizację wszelkich planów  

i zamierzeń

Wesołych Świąt 
i szczęśliwego Nowego Roku

życzą

Rada Warmińsko-Mazurskiej 
Okręgowej Izby Inżynierów 

Budownictwa, 
Rada Programowa 

„Inżyniera Warmii i Mazur” 
oraz redakcja
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tylko zawodowe, które dotykają nas co-
dziennie, ale zwyczajnie porozmawiać 
o wszystkim: o polityce, gospodarce i wy-
darzeniach sportowych. Nasz Piknik wią-
żemy z Dniem Budowlanych i z tej okazji 
wszystkim naszym inżynierom, a także 
waszym rodzinom życzę zdrowia, żeby 
zawsze dopisywało. Spełnienia w pracy 
zawodowej i jednocześnie oddechu od 
niej, choćby podczas takich spotkań, 
jak dzisiaj. Spędzajcie jak najwięcej cza-
su w rodzinnym gronie, żeby zachować 
właściwą równowagę między pracą za-
wodową, a życiem prywatnym.

Przewodniczący Rady korzystając 
z okazji, że w jednym miejscu zgroma-
dziło się tak wielu członków W-MOIIB, 
poinformował:

– 14 września podpisaliśmy akt nota-
rialny dotyczący kupna nowej siedziby 
W-MOIIB. Nowa siedziba naszej Izby to 
nowy rozdział dla naszego samorządu. 
Przed nami wyzwanie i zapewne niełatwa 
ścieżka realizacji prac remontowych, ale 
już dziś czujemy ogromną radość, że za 
jakiś czas, w końcu będziemy na swoim 
– zaznaczył w swoim wystąpieniu.

Na zakończenie przewodniczący za-
prosił wszystkich do korzystania z atrakcji 

i świętowania w atmosferze dobrej za-
bawy i relaksu. A z gronem inżynierskim 
czas spędzali także zaproszeni goście 
m.in.: Iwona Arent i Paweł Papke – posło-
wie na Sejm RP, Ewa Kaliszuk – zastępca 
prezydenta Olsztyna i Marcin Możdżonek- 
Mistrz Świata i Mistrz Europy w siatkówce.

– Uczestniczyłam w każdym Pikniku 
W-MOIIB, chętnie spotykam się z gronem 
inżynierów również przy innych okazjach. 
Jest to wyraz mojej bardzo dobrej oceny 
naszej współpracy – powiedziała Iwona 
Arent. – Jestem tu po to, by wypracować 
rozwiązania, które będą służyły wszyst-
kim Polakom. Żeby np. Prawo budowlane 
było dostosowane do tego, by budować 
szybciej i sprawniej, ale także, żeby nie 
utrudniało pracy inżynierom budowni-
ctwa. I ta współpraca przekłada się na 
dobre prawo. Oczywiście nie zawsze się 
zgadzamy. Jest wiele kwestii, nad którymi 
długo dyskutujemy, ale to, że rozmawia-
my, daje dobre efekty.

Paweł Papke również jest na Pikniku 
co roku:

– Świetna impreza integracyjna śro-
dowiska inżynierów. Duże gratulacje dla 
Izby, to wszystko, co się tutaj dzieje, to 
nie jest tylko zabawa dla dzieci. To moż-
liwość poznania się, zaprezentowania 
swoich produktów, walorów i możliwości 
współpracy. Jest to pole, gdzie można 
wymienić się wizytówkami, a wszystko 
w atmosferze dobrej zabawy.

Za zaproszenie dziękowała Ewa 
Kaliszuk:

– Ze środowiskiem inżynierów współ-
pracuję od dawna. Jako była dyrektor 
Szkoły Zawodowej w Olsztynie współ-
pracowałam z naszym absolwentem - 
Jarosławem Kuklińskim, który wspierał 
nas bardzo we wszystkich działaniach 
i został honorowym przyjacielem szko-
ły. Dziś jesteśmy tu ponownie razem. 
Wspaniały Piknik, a jednocześnie świę-
towanie Dnia budowlanych. Z tej okazji 
życzyłabym sobie i samorządowi inży-
nierów, ale również naszemu miastu, 
żebyśmy się pięknie rozwijali. Abyśmy 
pozyskali do Olsztyna inwestorów stra-
tegicznych krajowych i zagranicznych, 
abyśmy mogli rozwijać Olsztyński Park 
Przemysłowy, gdzie również nasi inży-
nierowie znaleźliby przestrzeń do dzie-
lenia się swoją wiedzą, doświadczeniem 
i umiejętnościami. W kontaktach z Urzę-
dem Miasta natomiast życzę inżynie-
rom uproszczenia procedur. Tu myślę 
głównie o urbanistyce i architekturze, 

bo wiemy, że to na co dzień jeszcze 
czasem jest bolączką w tej tzw. szyb-
kiej ścieżce reagowania i procedowa-
nia spraw.

Na pytanie co wspólnego ma Izba 
z siatkówką odpowiada Marcin Możdżo-
nek, „przyjaciel” Izby:

– Obie sprawy, to sport drużynowy. 
Mamy indywidualne cele, ale realizując je, 

Krystian Bojaryn, specjalność konstrukcyjna-

budowlana, żona Urszula: Jesteśmy na Pikniku 

drugi raz. Jest fajnie, zapraszamy wszystkich 

na następne edycje, bo na pewno warto. Dobra 

zabawa, można spotkać się ze znajomymi 

i poznać nowych ludzi. Dzieci mają mnóstwo 

atrakcji - miło spędzony czas. Michał dodaje, 

że najlepsza jest trampolina i dmuchańce, 

a siostra Hania prostuje, że najlepsze jest 

wszystko.

Ewelina i Grzegorz Zakrzewscy z dziećmi: 

Przyjechaliśmy pierwszy raz, ale już dziś 

planujemy przybywać tu co roku. Jest bardzo 

fajnie, dużo atrakcji, można spotkać się ze 

znajomymi z pracy, ale również miło spędzić 

czas z rodziną.

Daniel Kaczmarek: Jesteśmy pierwszy raz. Żona 

„biega” gdzieś z drugim dzieckiem. Uważam, że 

mega fajna inicjatywa Izby. Integracja, wymiana 

doświadczeń, a przede wszystkim dzieci mają 

świetną zabawę.

Karolina i Paweł Sobiepan: Cieszymy się, że jest 

bardzo dużo atrakcji dla dzieci. Dla nas ważne 

jest to, że możemy razem spędzić czas, którego 

brakuje na co dzień. Inżyniersko i prywatnie.

Iwona i Bartosz Krajewscy: To już nasz czwarty 

piknik, za każdym razem bawimy się coraz lepiej. 

Dzieci nam dorastają, w tym roku córka kończy 

18 lat, ale to nie przeszkadza nam świetnie się 

bawić. Doskonała impreza integracyjna, na 

pewno będziemy wracać. Fajna inicjatywa, 

dziękujemy Izbie.

C.D. ZE STR. 3
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realizujemy to, co wszyscy mamy gdzieś 
z tyłu głowy: nasz lepszy region, lepszy 
Olsztyn. Gratuluję Pikniku. Pięknie zor-
ganizowany event, nie trzeba nic więcej, 
żeby wypocząć i się integrować.

Pod koniec dnia udało się również 
przyjechać Mariuszowi Dobrzenieckie-
mu, prezesowi PIIB. Ale najważniejszy-
mi gośćmi w tym dniu byli Inżynierowie 
– członkowie warmińsko-mazurskiego 
samorządu wraz z rodzinami. Dorośli 
spacerowali, witali coraz to kolejnych 
znajomych, zerkając na swoje pociechy. 
Niemal pół placu przeznaczone było na 
zabawy dla dzieci, głównie te uwielbiane 
przez malusińskich „dmuchańce” w naj-
przeróżniejszych wydaniach. Choć nie 
tylko dzieci z takich atrakcji korzystały. 
Dorośli jak co roku rozegrali mecz w dmu-
chane „mega piłakarzyki”. Kto wygrał? 
A czy to ważne? W takim dniu liczyła się 
dobra zabawa i dobre humory. A wygrali 
pewnie lepsi (uśmiech). Mimo radosnego 
charakteru Pikniku, nie brakło rozmów 
o pracy, o tym co ją utrudnia. W takim 
nastroju zatrzymuję na chwilę Mariusza 
Dobrzenieckiego:

– O godz. 10 byłem na Ogólnopolskim 
Pikniku Zawodów Zaufania Publicznego. 

Mamy godz. 16, a jestem na Warmii i Ma-
zurach – to najlepszy dowód na to, że 
ciągnie wilka do lasu – mówi z humorem. 
– Piknik i zbliżający się Dzień budowla-
nych jest świetną okazją do integracji 
i to jest tu realizowane. Przy tej okazji, 
chciałbym jednak zwrócić uwagę na tę 
istotniejszą rzecz, na to co się dzieje wo-
kół nas: na budowach, w biurach projek-
tów. Według czego i według jakich norm 
musimy się poruszać – a więc Prawo 
budowlane. Przez ostatni rok bardzo 
ciężko pracowaliśmy, bo legislacja szła 
dużym tempem, były proponowane duże 
zmiany. Część z nich była korzystna, 
część nie. Dziś mamy sytuację, że Prawo 
budowlane nie weszło w życie i z tego 
się cieszymy, bo bilans był – w mojej 
ocenie – niekorzystny dla inżynierów 
w całej Polsce. Przez ostatnich osiem 
lat Prawo budowlane było zmieniane 
40-krotnie i to, czego życzyłbym sobie 
i każdemu inżynierowi budownictwa, 
to – w końcu – stabilności, przewidy-
walności, spokoju w pracy zawodowej 
i oczywiście satysfakcji z niej. Co przed 
nami? Nie składamy broni, w PIIB po-
wstał Zespół ds. zmiany prawa i już fini-
szuje z pierwszymi propozycjami. Będę 
chciał, abyśmy w przyszłym roku, kiedy 
po wyborach będziemy pewnie mieli no-
wego ministra, po partnersku zbudowali 
z nim nowe relacje, żebyśmy mogli nie 
opiniować dokumenty, które dostajemy, 
ale je współtworzyć.

Czas szybko mija Mariusz Dobrzeniecki 
od czerwca 2022 r. zajmuje stanowisko 
prezesa PIIB, to okazja, by zapytać o suk-
cesy pierwszego roku.

– Wśród spraw, które w ciągu pierwsze-
go roku udało się zrobić - choć zasług nie 
przypiszę tylko sobie - może ja wyzna-
czyłem kierunek, ale pracowali wszyscy 
– wymienię długo oczekiwane benefity, 
które ruszyły z poziomu izby krajowej 
tj. Pakiety sportowe Medicover Sport 
i usługi medyczne Lux Med dla członków 
PIIB. Pracujemy nad kolejnymi. Udało się 
w końcu podpisać umowę na cyfryzację 
w PIIB i w okręgach – czyli SEOD system 
elektronicznego obiegu dokumentów. 
Obecnie trwa pilotaż i analiza przedwdro-
żeniowa w czterech izbach w Polsce. 
To główny cel mojej kadencji, aby mieć 
w pełni zcyfryzowaną izbę.

Po poważnych rozmowach, udajemy się 
na plac zabaw. Przechadzając się pomię-
dzy dobrze bawiącymi się ludźmi dało się 
zauważyć spotkania po latach, przypo-
minanie sobie „skąd my się znamy”. Ra-
dości i uściski, chwalenie się rodzinami.

Organizacja Pikniku nie byłaby moż-
liwa bez wsparcia sponsorów, którym 
serdecznie za pomoc dziękujemy. Ich 
stoiska zapraszały, przy okazji zabawy, 
po łyk wiedzy merytorycznej. Czas w Bu-
trynach umilał zespół „Guzik” z Olszyna. 
Do zobaczenia za rok.

BARBARA KLEM
ZDJECIA: ARCHIWUM W-MOIIB

W tym roku, po raz pierwszy zorganizowane były stanowiska służb mundurowych: Ochotniczej 

Straży Pożarnej z Butryn i policji. Zostało to bardzo dobrze odebrane przez uczestników. Dzieci 

„przejeżdżały się” pojazdami-zabawkami, a do prawdziwych wsiadali nie tylko milusińscy

Od południa rozległy plac w Parku Aktywnej 

Rozrywki „Bartbo” w Butrynach, zapełniali 

i n żyn i e row i e  budown i c twa  z  ca ł ego 

województwa wraz z rodzinami

Pół dnia aktywnej rozrywki nie byłoby możliwe 

bez czegoś dla ciała, stąd też miała co robić 

i  kuchnia. Po wysiłku fizycznym apetyty 

dopisywały
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Spotkania szkoleniowo-integracyjne inżynierów Warmińsko-Mazurskiej OIIBSpotkania szkoleniowo-integracyjne inżynierów Warmińsko-Mazurskiej OIIB

Inżynierowie po pracyInżynierowie po pracy
Spotkania szkoleniowo-integracyjne cieszą się ogromnym zainteresowaniem członków W-MOIIB i za każdym razem 
otrzymujemy pytanie: kiedy planowane jest kolejne. Umożliwiają lepsze poznawanie się i nawiązanie nowych kon-
taktów, które często procentują w życiu zawodowym. Poniżej relacje z letnich i jesiennych wydarzeń.

36 osób wzięło udział w spływie kaja-
kowym W-MOIIB „Drwęca 2023”, który 
odbył się 1–3. września. Czas spędzali-
śmy w Ośrodku Wypoczynkowym „Ele-
mis”, położonym nad Jeziorem Szeląg 
Mały w Starych Jabłonkach. Kompleks 
niewielkich domków to wymarzone 
miejsce do wypoczynku. Pachnące 
lasy i czysta woda zachęcały do od-
prężenia, a jednocześnie do aktyw-
ności fizycznej. Spotkanie rozpoczę-
liśmy w piątkowy wieczór ogniskiem, 

które przerodziło się w nocny recital 
blues i dyskusje po świt (uśmiech). Po 
śniadaniu przeszliśmy na plażę obok 
hotelu Andres w Starych Jabłonkach 
skąd wystartowaliśmy. Trasa ok. 17 km 
wiodła przez: Jezioro Szeląg Mały – 
stąd rozpoczyna się kanał Elbląski, 
Jezioro Szeląg Wielki, odcinek Ka-
nału Elbląskiego łączącego Jeziora 
Szeląg Wielki i Pauzeńskie, po drodze 
mieliśmy śluzę w Małej Rusi (średni 
spad – 1,30 m, max – 1,64 m), Jezioro 

Pauzeńskie, śluzę w Ostródzie, Jezioro 
Drwęckie i... wypłynęliśmy na pyszny 
obiadek. Wieczór służył za odpoczynek 
i wspólną zabawę. Zorganizowaliśmy 
turniej strzelecki w kategoriach łuk 
i pistolet pneumatyczny. Stworzyliśmy 
też trzecią oś strzelecką, gdzie moż-
na było postrzelać z różnego rodzaju 

„Dostaliśmy” mega kajaki: zwrotne, dobrze się sprawowały na odcinkach jeziornych (nie nosiło 

ich na boki), a na rzece wąskiej i meandrującej pięknie wchodziły w zakręty. No i wspaniałe 

wiosła, zwłaszcza na wąskie odcinki

Od lewej: Michał Anzell i Piotr Wądołowski, którzy 

stanęli na podium ogólnopolskiego marszu na 

orientację. Na zdjęciu z Jarosławem Kuklińskim 

- przewodniczącym Rady W-MOIIB (w środku)
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Za cyplem po lewej stronie Jeziora Pauzeńskiego wyłania się monumentalny most na drodze 

ekspresowej S7 o długości 340 m – z poziomu wody robi też wrażenie

broni pneumatycznej. Niedzielną tra-
sę ok. 12 km rozpoczęliśmy Drwęcą na 
odcinku od Młyna pod Mariaszkiem do 
Ostródy. Atrakcja dodana – przenoska 
przy zwalonym drzewie. Było szuwa-
rowo i kręto, ale majestatycznie. Z nie-
cierpliwością czekamy na kolejny spływ 
kajakowy w przyszłym roku.

33 osoby wzięły udział w VII Turnieju 
Strzeleckim, który odbył się 4. listopa-
da w Olsztynie. Rozpoczęliśmy strze-
lanie w deszczu, jednak w miarę czasu 
opady ustały i pogoda poprawiała się. 
W przerwie każdy mógł posilić się pyszną 
grochówką. Najlepsi strzelcy otrzymali 
nagrody. Podziękowania dla Grzegorza 
Karpy za organizację i przygotowanie 
zawodów.

Nasi reprezentanci biorący udział 
w zawodach organizowanych w 2023 r. 
przez zaprzyjaźnione okręgowe izby 
inżynierów osiągnęli szereg sukcesów. 
I tak pierwsze miejsce w Zawodach 
Pływackich „Master”, organizowanych 
przez Mazowiecką OIIB zajął Słwomir 
Teżyk oraz Michał Anzell i Piotr Wądo-
łowski – trzecie miejsce w IV Otwartych 

Mistrzostwach Podkarpackiej OIIB 
w Marszu na Orientację.

Zespół ds. spotkań szkoleniowo-inte-
gracyjnych W-MOIIB pracuje nad planami 
ciekawych spotkań na kolejny 2024 r. 
i mamy nadzieję, że uda nam się je zre-
alizować. Na początku roku zamierzamy 
zorganizować kulig. Później, tradycyjnie: 
spływ kajakowy, wycieczkę rowerową, 
turnieje kręglowe i zawody strzeleckie. 
Myślimy o zorganizowaniu autokarowej 
wycieczki technicznej do podnośni stat-
ków Niederfinow w Niemczech.

Składam podziękowania członkom 
Zespołu: Grzegorzowi Karpie, Annie 
Szymańskiej, Wiesławowi Łepeckiemu 
i Dariuszowi Rybaczykowi oraz osobom 
wspierającym nasze działania: Jerzemu 
Żarkiewiczowi i Danucie Rafce za pomy-
słowość oraz zaangażowanie w pracę 
na rzecz integracji członków W-MOIIB.

DARIUSZ STECKI, PRZEWODNICZĄCY  
ZESPOŁU DS. SPOTKAŃ SZKOLENIO-

WO-INTEGRACYJNYCH W-MOIIB
ZDJĘCIA: ARCHIWUM W-MOIIB

Spotkanie online Zespołu ds. spotkań szkoleniowo-integracyjnych W-MOIIB

Zawody strzeleckie stają się coraz bardziej „lubiane” przez członków Izby. Tak, jak wiosła, dobrze 

leżą nam w dłoniach (uśmiech)
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519 592 892       izolacje@salusexpo.pl
512 822 432       ocieplenia@salusexpo.pl

OCIEPLENIA PIANKĄ PUR

~ dachy
~ stropy
~ poddasza
~ ściany
~ fundamenty

> BUDOWNICTWO

> PRZEMYSŁ

> ROLNICTWO

www.SalusExpo.plTERMOIZOLACJA

*do 300 m2/ dziennie
*pomiar,materiał i robocizna 
  w cenie
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VIII Regaty Żeglarskie W-MOIIB o Mistrzostwo Polski w Klasie OmegaVIII Regaty Żeglarskie W-MOIIB o Mistrzostwo Polski w Klasie Omega

Z wiatrem i pod wiatrZ wiatrem i pod wiatr
I miejsce – Małopolska OIIB, II miejsce – Pomorska i III – Łódzka. To zwycięskie załogi VIII Regat Żeglarskich W-MOIIB 
o Mistrzostwo Polski w Klasie Omega, które odbyły się 26. sierpnia na Jeziorze Ukiel w Olsztynie z inicjatywy... 
Rzecz jasna, z inicjatywy Warmińsko-Mazurskiej OIIB.

Jak co roku, w sierpniu za sprawą 
samorządu zawodowego inżynierów 
budownictwa, Olsztyn zamienia się 
w wielkie święto żeglarzy. Nie inaczej 
było i w tym roku. Do stolicy Warmii i Ma-
zur przybyło na tę rywalizację blisko sto 
osób. Bazą Regat było tradycyjnie Cen-
trum Żeglarstwa Wodnego i Lodowego 
„Słoneczna Polana”.

O godz. 10 nad brzegiem jeziora Ja-
rosław Kukliński – przewodniczący 
Okręgowej Rady W-MOIIB przywitał 
uczestników: żeglarzy – inżynierów 
budownictwa i gości oraz oficjalnie 
otworzył zawody:

– Regaty to czas, kiedy możemy spot-
kać się z koleżankami i kolegami z całej 
Polski. Wymienić doświadczeniami za-
wodowymi, ale też porozmawiać na te-
maty nie związane z budownictwem. No 
i... nie bez znaczenia jest sprawdzenie 
swoich sił pod żaglami. To miejsce, gdzie 
inżynierowie mogą się wykazać swoimi 
umiejętnościami nie tylko w pracy zawo-
dowej, ale i na wodzie. Dla kibicujących 
przygotowaliśmy na czas oczekiwania 
wycieczkę do nowego muzeum na Pola 
Grunwaldzkie, gdzie chcemy pokazać 
gościom historię naszej ziemi.

Obecność wielu szacownych osób 
podniosła rangę wydarzenia. Swo-
ją obecnością Regaty zaszczycił Piotr 
Uściński, wiceminister rozwoju i tech-
nologii, który podkreślał:

– Cieszę się, że izby inżynierów ze 
wszystkich okręgów dobrze ze sobą 
współpracują merytorycznie, ale też po-
trafią tak pięknie się integrować.

– Spotykamy się, integrujemy i roz-
mawiamy – powiedział Mariusz Dobrze-
niecki, prezes PIIB. – Ciągle podkreślam, 
że jedność izb to jest nasza siła. Roz-
mawiamy o pracy zawodowej, o tym co 
w naszym życiu prywatnym i budujemy 
dobre relacje.

Po otwarciu przyszedł czas na kulmi-
nację czyli zmagania na wodzie. Z roku na 
rok frekwencja Regat jest coraz większa. 
Mieliśmy przyjemność gościć w Olszty-
nie przedstawicieli czternastu okręgo-
wych izb inżynierów budownictwa. Na-
tomiast na linii startu stanęło dwanaście 

trzyosobowych załóg. Doskonała (zmien-
na) pogoda zapewniła ogromne emocje 
na wodzie i kapitalną żeglarską atmosfe-
rę. Merytorycznie zawody oceniał Wacław 
Szukiel, sędzia regat:

– Rywalizacja podzielona była na dwa 
bloki. Każdy składał się z trzech biegów. 
Udało się rozegrać siedem wyścigów przy 
dosyć zmiennym wietrze. Pływaliśmy po 
trasie tzw. śledziu, czyli mieliśmy boje 
z wiatrem i pod wiatr i tak wykonywaliśmy 
ewolucje żeglarskie. Wyścigi były dość 
wymagające, wiatr był zmienny w sile 
i kierunku. Jestem bardzo zadowolony 
z załóg. Szkoda, że duże opady deszczu 
uniemożliwiły nam dopłynięcie suchą 
nogą do brzegu i dokończenie zawodów, 
ale dzięki temu zapamiętamy je na długo.

Zakończenie regat odbyło się wręcze-
niem nagród, medali i upominków, a na-
stępnie uczestnicy wzięli udział w im-
prezie integracyjnej przy fenomenalnej 
muzyce szantowej zespołu Wodny patrol.

Regaty zostały objęte Honorowym Pa-
tronatem Prezydenta Miasta Olsztyna 
oraz Patronatem Polskiej Izby Inżynie-
rów Budownictwa. Dziękujemy również 
naszemu partnerowi Auto Idea Auto-
ryzowany Dealer Mazda za finansowe 
wsparcie tego wspaniałego wydarzenia.

MARTA KULIKOWSKA
OPRACOWAŁA BARBARA KLEM
ZDJĘCIA: ARCHIWUM W-MOIIB

Bardzo dziękujemy żeglarzom i gościom za udział w Regatach. Jeszcze raz gratulujemy wszystkim 

załogom osiągniętych wyników



 Więcej na www.ksiegarnia.pwn.pl

 Kupuj taniej o 25% 
z kodem Inzynier*

* Rabat 25% 
od cen katalogowych. 

Nie dotyczy e-booków, 
outletu i pakietów.

Kod ważny jest 
do 31.12.2023 roku.

Sięgnij po 
darmowe e-booki 
od PWN

NOWOŚĆ
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Nadawanie uprawnień zawodowych w W-MOIIBNadawanie uprawnień zawodowych w W-MOIIB

Izba rośnie w liczbachIzba rośnie w liczbach
90 osób otrzymało wyniki pozytywne w XXLI sesji egzaminacyjnej W-MOIIB na uprawnienia budowlane. Do egzaminu 
pisemnego przystąpiło 106 osób, do ustnego – 138 osób. Ogólna zdawalność egzaminów potwierdzających kwa-
lifikacje na uprawnienia budowlane wyniosła 73,36%.

– To bardzo dobry wynik, który świad-
czy, że absolwenci byli bardzo dobrze 
przygotowani, a komisja w sposób roz-
ważny i nietendencyjny oceniła ich 
wiedzę – podsumowuje Jacek Zabiel-
ski, przewodniczący Okręgowej Komisji 
Kwalifikacyjnej W-MOIIB.

Kilka osób, które najlepiej zdały egzami-
ny, zostało uhonorowanych specjalnymi 
nagrodami. Prymusów przedstawiamy 
na stronach obok i tam, zamieszczamy 
szersze informacje o kilku z nich.

Wracając do wiosennej sesji egzamina-
cyjnej, uprawnienia budowlane zostały 
nadane w dziewięciu specjalnościach: 
konstrukcyjno-budowlanej – 43 osoby; 
inżynieryjnej: mostowej – jedna, drogowej 
– 15 osób, kolejowej – kolejowe obiekty 
budowlane – cztery osoby, kolejowej – 
sterowanie ruchem kolejowym – jedna, 
hydrotechnicznej – dwie osoby, instala-
cyjnej w zakresie sieci, instalacji i urzą-
dzeń: telekomunikacyjnych – trzy osoby, 
cieplnych, wentylacyjnych, gazowych, 
wodociągowych i kanalizacyjnych tzw. 
sanitarnych – 16 osób, elektrycznych 
i elektroenergetycznych – pięć osób. 
Dotychczas OKK W-MOIIB nadała 3407 
uprawnień budowlanych.

Uroczystość wręczenia uprawnień 
otworzył Jarosław Kukliński, przewod-
niczący Rady W-MOIIB, a następnie po-
prowadził ją Jacek Zabielski, który zwró-
cił uwagę, że zawsze ranga inżyniera 

posiadającego uprawnienia była znacz-
nie wyższa niż inżyniera bez uprawnień.

– Uprawnienia są gwarancją, iż ich 
„właściciel” wykazuje się odpowiednią 
wiedzą i doświadczeniem zawodowym 
niezbędnym do wykonywania funkcji pro-
jektanta lub kierownika – mówił. – Niemniej 
wiąże się to z ogromną odpowiedzialnoś-
cią ze względu na bezpieczeństwo pub-
liczne. Odpowiedzialność dotyczy również 
nas, którzy wydają uprawnienia.

I przypomniał, że zawód inżyniera jest 
zawodem zaufania publicznego, a więc 
trzeba pamiętać o konieczności prze-
strzegania Kodeksu Etyki Zawodowej, 
a chcąc pełnić samodzielną funkcję tech-
niczną należy zapisać się do Izby. Przyna-
leżność do Izby to nie tylko obowiązki, ale 
również przyjemności. Ważnym aspektem 
jest integracja. Izba zapewnia też szko-
lenia zawodowe, wyjazdy techniczne, 
a w przypadku potrzeby świadczy pomoc 
materialną i ochronę prawną.

Jacek Zabielski jest jednocześnie pro-
dziekanem ds. rozwoju Wydziału Geo-
inżynierii Uniwersytetu Warmińsko-
-Mazurskiego. Od wielu lat obserwuje 
absolwentów Wydziału, który reprezen-
tuje i absolwentów innych uczelni tech-
nicznych podchodzących do egzami-
nów na uprawnienia. UW-M nie kształci 
studentów w specjalności sterowanie 
ruchem kolejowym i elektrycznej. We 
wszystkich pozostałych specjalnościach 

znaczna część zdających to absolwenci 
albo kortowskiego budownictwa, albo 
inżynierii środowiska.

- Trafiają do nas na egzamin także ab-
solwenci politechnik – mówi. - Pod wzglę-
dem zdawalności nie różnią się od absol-
wentów olsztyńskich uczelni. Potwierdza 
to opinię, że UW-M przygotowuje absol-
wentów do zawodów budowlanych tak 
samo dobrze, jak politechniki.

Tę opinię poświadcza jeszcze fakt, że 
absolwenci kortowskiego budownictwa 
zajmują w branży ważne stanowiska lub 
podejmują się trudnych wyzwań, np. To-
masz Żuchowski jest dyrektorem general-
nym Generalnej Dyrekcji Dróg Krajowych 
i Autostrad, Mariusz Dobrzeniecki – pre-
zesem Polskiej Izby Inżynierów Budow-
nictwa, Piotr Grzymowicz – prezydentem 
Olsztyna, Andrzej Brzeziński kierował bu-
dową najwyższego budynku w Unii Eu-
ropejskiej – Varso Tower w Warszawie, 
Anna Mięsiak budowała drapacze chmur 
w Katarze, Emiratach Arabskich, Marsylii, 
a teraz w Londynie, Dorota Szymaniak-
-Urban zaprojektowała przebudowę hali 
Uranii, a Marek Dębski – kierował budową 
olsztyńskiej linii tramwajowej. Zatem... za-
praszamy do studiowania na UW-M, zda-
wanie pozytywnie egzaminów na upraw-
nienia  i zasilanie szeregów W-MOIIB.

EWA RADZYMIŃSKA
OPRACOWAŁA BARBARA KLEM
ZDJĘCIE: ARCHIWUM W-MOIIB

Zwieńczeniem wiosennej kwalifikacji było uroczyste nadanie uprawnień, które odbyło się 26 czerwca br. w sali konferencyjnej Hotelu Omega 

w Olsztynie. Uroczystość zakończyło ślubowanie, a potem gratulacje i pamiątkowe zdjęcie
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Prymusi XXLI sesji egzaminacyjnej Warmińsko-Mazurskiej OIIBPrymusi XXLI sesji egzaminacyjnej Warmińsko-Mazurskiej OIIB

Inżynierem być...Inżynierem być...
Julian Saremba, Justyna Sztyburska, Mateusz Śliwa, Marta Kochańska, Radosław Płózka, Paweł Kondratowicz, Damian 
Kordal, Rafał Kaźmierczak, Ewa Bajdan, Grzegorz Czekajski, Karol Sochacki i Bogdan Szczepuchowski. To prymusi 
bieżącej sesji egzaminacyjnej. Tym młodym inżynierom składamy szczególne gratulacje. A poniżej chwalimy się wy-
różnionymi z grona inżynierów, którzy w wiosennej sesji egzaminacyjnej prowadzonej przez Warmińsko-Mazurską 
OIIB uzyskali bardzo dobre wyniki.

Ewa Bajdan
Historia zapewne jakich wiele: czekasz 

na obronę pracy inżynierskiej, na ten ma-
giczny moment i żyjesz przeświadcze-
niem, że kiedy zamkniesz za sobą drzwi 
z ogłoszonym tytułem inżyniera, twoje 
życie nabierze rozpędu, a przede wszyst-
kim zmierzysz się z wszystkimi opowieś-
ciami o pracy na budowie słyszanymi od 
wykładowców przez prawie cztery lata 
nauki. Nic bardziej mylnego. Jakieś je-
denaście lat temu kobieta na budowie to 
był niezbyt częsty widok i – niestety – nie 
przez wszystkich akceptowany. Doświad-
czyłam tej historii osobiście. Jedyne na 
co można było liczyć, to praca biurowa. 
Mój cel był jednak niezmienny – budowa. 
Kiedy już zaczęłam wątpić, że to w ogóle 
nastąpi, na mojej drodze pojawił się czło-
wiek, który dał mi szanse, więc kolejnym 
celem było wykorzystać ją na 200%.

I tak po prawie dziesięciu latach spę-
dzonych na budowie, mogę powiedzieć, 
że moi wykładowcy mieli rację, nasza pra-
ca daje dużo satysfakcji, ale też wymaga 
wielu poświęceń. Im trudniejsze zadanie, 
tym więcej tej satysfakcji. Przedsiębior-
stwo, w którym pracuję i człowiek, który 
je stworzył to idealny przykład tego, że 
wiedza, zaangażowanie, doświadczenie 

oraz ciężka praca przynoszą efekty. Spe-
cjalizacja firmy, to m.in. budowa, remon-
ty i modernizacje w zakresie inżynierii 
wodnej i lądowej, antykorozja betonu 
i stali, geotechnika i wyburzenia – a to 
wszystko przy pomocy innowacyjnych 
rozwiązań technologicznych oraz sprzę-
towych. Szeroka działalność firmy, dała 
mi szanse na udział w wielu ciekawych 
realizacjach począwszy od robót hydro-
technicznych jak remont zapory zbior-
nika wodnego Jeziorsko, którego po-
wierzchnia wynosi 42,3 km², a pojemność 
202,8 mln m³, po realizacje mostowe m.in. 
węzeł autostradowy A1-A2 Stryków, ale 
również inwestycje kolejowe np. roboty 
na przebudowie układu torowego stacja 
Kłodzko Miasto, które umożliwią kończe-
nie biegu pociągów, linia kolejowa nr 276 
relacji Kłodzko Główne-Kłodzko Nowe, 
prace na linii kolejowej nr 273 na odcinku 
Wrocław-Głogów.

Kobieta w „męskim” świecie to ciągła 
kontestacja. Do codziennych wyzwań 
inżyniera dochodzą jeszcze wyzwania 
personalne. Żeby zachować równowagę, 
wolny czas poświęcam rodzinie i przyja-
ciołom. Razem podróżujemy, żeby ode-
tchnąć od dnia codziennego. Jest jeszcze 
jedna rzecz, dzięki której mogę naprawdę 

mogę odetchnąć – narciarstwo. To ko-
lejna miłość, która mnie napędza i daje 
pozytywną energię. Potęga gór uwalnia 
umysł i doładowuję pozytywną energią.

Damian Kordal
Pochodzę z małego, ale pięknego mia-

sta Pisz. Jestem absolwentem Wydziału 
Budownictwa Politechniki Białostockiej, 
kierunek inżynieria środowiska, tytuł 
magistra inżyniera. Choć ukończyłem 
politechnikę, to tak naprawdę nigdy nie 
przypuszczałem, że zajdę tak daleko. 
Pracę w branży zaszczepił we mnie oj-
ciec, który do dziś jest hydraulikiem. Od 
młodzieńczych lat, musieliśmy pomagać 
mu w pracy, więc nie wiedziałem co to 
znaczy wolny weekend. Tym zniechęcił 
mnie do wykonywania tego zawodu. Na 
jednej z inwestycji mieliśmy problem 
z postawieniem zbiornika w zbyt małym 
pomieszczeniu technicznym. Pojawił się 
wtedy młody kierownik budowy, który 
w eleganckiej koszuli i białym kasku po-
mógł nam w tym przedsięwzięciu. Wtedy 
pomyślałem sobie cicho, że ja również 
chciałbym być takim inżynierem w bia-
łym kasku (uśmiech).

Ale wracając... Praca, związana z in-
stalacjami sanitarnym mnie przerażała 

uprawnienia budowlane do kiero-

wania robotami budowlanymi bez 

ograniczeń w specjalności hydro-

technicznej

uprawnienia budowlane do projekto-

wania i kierowania robotami budow-

lanymi bez ograniczeń w specjalności 

instalacyjnej w zakresie sieci, insta-

lacji i urządzeń cieplnych, wentyla-

cyjnych, gazowych, wodociągowych 

i kanalizacyjnych

uprawnienia budowlane do kiero-

wania robotami budowlanymi bez 

ograniczeń w specjalności insta-

lacyjnej w zakresie sieci, instalacji 

i urządzeń cieplnych, wentylacyjnych, 

gazowych, wodociągowych i kanali-

zacyjnych

uprawnienia wykonawcze w specjal-

ności konstrukcyjno-budowlanej bez 

ograniczeń

Ewa Bajdan Paweł Kondratowicz Julian SarembaDamian Kordal
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i pragnąłem zostać, uwaga, kucharzem. 
Tak kucharzem. Skończyłem technikum 
gastronomiczne i bez matury „uciekłem” 
za granicę. Pracowałem w różnych za-
wodach, byłem m.in. brukarzem, sto-
larzem, dekarzem, no i oczywiście ku-
charzem. Ciągle mi czegoś brakowało. 
Dokuczała mi również tęsknota do mojej 
dziś kochanej żony, a wtedy narzeczonej. 
Po rozmowie telefonicznej, moja dziew-
czyna powiedziała: Damian, jest ostatni 
rok, kiedy możesz podejść jeszcze do 
matury. Wracaj do mnie, w Polsce ludzie 
też zarabiają dobre pieniądze. Te słowa 
dały mi bodziec do działania. Wróciłem, 
zdałem maturę i udałem się na studia. 
Wybierając kierunek, przypomniał mi się 
kierownik w białym kasku i wybrałem 
inżynierię środowiska.

Zatrudniłem się w firmie hydraulicznej, 
gdzie jeszcze bez tytułu szybko awanso-
wałem na stanowisko kierownika. Obec-
nie z sukcesem prowadzę własną dzia-
łalność gospodarczą, nie zapominając, 
iż oprócz pracy mam rodzinę: wspaniałą 
żonę i dwóch kochanych łobuzów, którzy 
– mam nadzieję – że tak jak tata, zostaną 
młodymi inżynierami z uprawnieniami 
budowlanymi.

Jestem bardzo zadowolony z drogi za-
wodowej, którą wybrałem, a uprawnie-
nia które zdobyłem, dały mi możliwość 
poszerzenia zakresu działań w firmie. 
No i... przede wszystkim, w końcu noszę 
ten wymarzony z biały kask.

Paweł Kondratowicz
Moja droga do zdobycia uprawnień była 

długa i kręta, niemniej jednak pozwoliła 
mi dobrze ugruntować zdobytą wiedzę 
oraz umiejętności. Studia na Wydziale In-
żynierii Lądowej i Środowiska Politechniki 
Gdańskiej na kierunku inżynieria środo-
wiska, specjalność: inżynieria sanitar-
na ukończyłem w 2012 r. Już w trakcie 
studiów rozpocząłem pracę w pracowni 
projektowej w Olsztynie, gdzie pierwszy 
raz moja wiedza zderzyła się z praktyką. 
Pozwoliło mi to lepiej poznać oraz ugrun-
tować zasady, wytyczne oraz przepisy, 
zgodnie z którymi należy projektować 
sieci oraz instalacje sanitarne.

Po zdobyciu doświadczenia projekto-
wego przyszedł czas na wykonawstwo. 
Tutaj dopiero ostatnie lata pozwoliły 
mi dopiąć temat praktyki zawodowej 
na tyle, aby nadawała się do złożenia 
wniosku o dopuszczenie do egzaminu 
na uprawnienia budowlane.

Inwestycją, która była dla mnie najwięk-
szym wyzwaniem oraz najtrudniejszym 
sprawdzianem jest olsztyńska Hala wi-
dowiskowo-sportowa „Urania”. Na ten 
wymagający obiekt trafiłem jako inżynier 
budowy, a z biegiem czasu (zdanym eg-
zaminem) zostałem kierownikiem robót 
sanitarnych. Uzyskane uprawnienia to nie 
tylko nowe możliwości, które pozwalają 
pełnić samodzielną funkcję techniczną w 
budownictwie, a – przede wszystkim – jest 
to odpowiedzialność za bezpieczeństwo, 
zdrowie i życie ludzi, tak samo w przy-
padku wykonawstwa jak i projektowania.

Praca w zawodzie daje mi dużo satys-
fakcji, jednym z jej elementów jest praca z 
ludźmi i brak monotonii. Każdy dzień jest 
inny, niepowtarzalny, stawia nowe wy-
zwania, a wspólnie rozwiązane problemy 
pozwalają budować zaufanie, które prze-
kłada się na udaną i owocną współpracę.

Prywatnie jestem mężem i tata 5-let-
niego syna. Pasjonatem koszykówki, gier 
planszowych i rodzinnych wycieczek 
rowerowych. Wychowany w niewielkiej 
miejscowości pod Olsztynem, w domu 
w którym deskę kreślarską, rapidografy i 
inne przyrządy kreślarskie oglądałem od 
najmłodszych lat. Studia w Gdańsku dały 
mi nie tylko tytuł zawodowy, ale pozwoliły 
również poznać moją cudowną małżonkę. 
Po obronie tytułu, wspólnie postanowili-
śmy osiedlić się w mojej rodzinnej miejsco-
wości, w której cenimy sobie spokój, ciszę 
oraz bliskość natury. W wolnym czasie 
realizujemy plan zwiedzenia wszystkich 
ogrodów zoologicznych w Polsce.

Moja żona pomogła mi osiągnąć rów-
nowagę między życiem zawodowym, 
a prywatnym. Równowaga ta jest bardzo 
ważna, ponieważ pracujemy, aby żyć, 
a nie żyjemy, aby pracować.

Julian Saremba
Pierwszy raz pomyślałem o studio-

waniu budownictwa w liceum. Tata, 
nauczyciel języka polskiego z wy-
kształcenia, umacniał mnie w tym po-
stanowieniu. Często powtarzał i nazy-
wał nasz zawód jako „wolny”. Dopiero 
z czasem zrozumiałem co miał na myśli: 
inżynier budownictwa może swoją pracę 
wykonywać praktycznie wszędzie. Ofert 
nie brakuje, a karierę możemy realizować 
na wielu stanowiskach. Niemniej mój 
wybór podyktowany był popularnością 
i perspektywą dobrze płatnego zawodu.

Moja droga od odebrania indeksu 
do obrony pracy magisterskiej trwała 

ponad dziesięć lat. Spotkałem na niej 
wiele osób, które pomogły mi w dotarciu 
do celu. Studia inżynierskie obroniłem 
w Gdańsku na Politechnice, zaś magi-
sterskie w Olsztynie w 2020 r., dzięki 
ogromnej zasłudze dr Piotra Kosińskiego, 
który motywował mnie i wspierał w napi-
saniu pracy magisterskiej. Według mnie 
każdy z nas (inżynierów budownictwa) 
ma swoje mocne i słabsze strony. Nie 
bójmy się szukać swojego miejsca, ale 
bądźmy także cierpliwi i wytrwali, bo tu 
niestety nie ma drogi na skróty.

W zawodzie pracuję od 2013 r. Prze-
szedłem ścieżkę od pracownika fizycz-
nego, przez asystenta projektanta i in-
żyniera budowy aż po „stołek” project 
managera.

Aktualnie pracuję w firmie, która zajmu-
je się wykonywaniem pokryć na dachach 
płaskich, najczęściej dla przemysłu, bran-
ży usługowej oraz deweloperskiej. Waż-
nym elementem naszej działalności są 
również remonty dachów. Dekarstwo 
uczy pokory, woda potrafi zastąpić naj-
lepszego inspektora.

Mój wolny czas wypełnia rodzina, mam 
trójkę małych dzieci. W życiu dorosłym 
doskonale sprawdza się zasada: „im da-
lej w las, tym więcej drzew”. Z wiekiem 
coraz trudniej znaleźć czas na skomple-
towanie dokumentów niezbędnych do 
potwierdzenia praktyki i przygotowanie 
się do egzaminu. Ilość obowiązków roś-
nie geometrycznie, potrzeby również. 
Kariera w branży budowlanej często jest 
związana z posiadaniem uprawnień, któ-
rych brak jest swego rodzaju ciężarem, 
odczuciem niedokończonej sprawy.

Pracując w wykonawstwie mogę ob-
serwować postępy i być częścią powsta-
jących obiektów. Czas w pracy gna jak 
szalony, często zaplanowany harmo-
nogram ustępuje „gaszeniu pożarów”, 
które najczęściej nie są wynikiem za-
prószenia ognia od palników dekarskich, 
a od intensywnych opadów deszczu. 
Każdy dzień rozpoczynam od sprawdze-
nia pogody na kolejne dni. Żona śmieje 
się, gdy widzi moją minę podczas ulew-
nych weekendów, bo doskonale wie co 
mnie czeka w poniedziałek. Satysfak-
cja z wykonywania zawodu pojawia się 
w momencie, gdy robimy to co lubimy 
i dzielimy to z odpowiednimi osobami.

ZEBRAŁA BARBARA KLEM
ZDJĘCIA POCHODZĄ  

Z ARCHIWÓW ROZMÓWCÓW



Inżynier Warmii i Mazur14 reklamareklama

Visbud-Projekt Sp. z o.o.

ul. Swojczycka 82, 51-502 Wrocław

tel. +48 71 344 04 34 

info@visbud.com 

www.visbud.com

W W W . S A L U S E X P O . P L

T E R M O I Z O L A C J A  W N Ę T R Z  
M E T O D Ą  Z A D M U C H O W Ą

519 592 892       
izolacje@SalusExpo.pl

512 822 432       
ocieplenia@SalusExpo.pl

WEŁNA MINERALNA KNAUF SUPAFIL WYTWARZANA Z
WŁÓKNA SZKLANEGO BEZ DODATKÓW SPOIW.  PRODUKT O

NAJWYŻSZEJ KLASIE NIEPALNOŚCI, O LAMBDZIE = 0,034
W/MK I ZNAKOMITYCH PARAMETRACH IZOLACJI

AKUSTYCZNEJ. WYRÓŻNIA SIĘ OZNACZENIEM DECLARE
DAJĄCYM GWARANCJĘ STOSOWANIA BEZPIECZNEGO I

EKOLOGICZNEGO PRODUKTU.

WEŁNA DRZEWNA STEICO ZELL – NAJBARDZIEJ EKOLOGICZNY I
NATURALNY MATERIAŁ DO IZOLACJI BUDYNKÓW. PRODUKT

WYRÓŻNIA SIĘ DUŻĄ OCHRONĄ KONSTRUKCJI DZIĘKI OTWARTEJ
DYFUZYJNIE PRZEGRODY-REGULUJE WILGOĆ W BUDYNKU,

CAŁKOWITYM BRAKIEM OSIADANIA IZOLACJI DZIĘKI
„KLINOWANIU SIĘ” WŁÓKIEN DRZEWNYCH.
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IV Regionalne Forum Inżynierskie - 24-25 listopada br. Apart Hotel Termy IV Regionalne Forum Inżynierskie - 24-25 listopada br. Apart Hotel Termy 
UniejówUniejów

Inżynierowie jutraInżynierowie jutra
Inżynier budownictwa - wolny zawód - z troską o przeszłość, z dbałością 
o dziś, ze spojrzeniem w nowoczesne jutro. To temat wiodący czwartej edycji 
Regionalnego Forum Inżynierskiego, które odbyło się w ostatni weekend 
listopada w Uniejowie koło Łodzi. Głównym organizatorem spotkania była 
w tym roku Łódzka OIIB.

Forum rokrocznie organizowane jest 
z inicjatywy jednej z pięciu okręgowych 
izb inżynierów budownictwa: Kujawsko-
-Pomorskiej, Mazowieckiej, Łódzkiej, 
Warmińsko-Mazurskiej lub Pomorskiej.

W tegorocznym, długo wyczekiwanym 
Forum, wzięło udział blisko 200 osób. 
Wśród nich wielu reprezentantów 
władz rządowych i samorządowych, 
przedstawicieli Polskiej Izby Inżynie-
rów Budownictwa oraz okręgowych 
izb inżynierów budownictwa z całej 
Polski, Wojewódzkich i Powiatowych 
Inspektorów Nadzoru Budowlanego, 
ekspertów branży budowlanej i czynnie 
działających inżynierów. Nasza, War-
mińsko-Mazurska Izba, zameldowała 
się w 17-osobowym składzie, na czele 
z Jarosławem Kuklińskim, przewodni-
czącym Okręgowej Rady W-MOIIB.

Forum otworzył dr hab. inż. Ja-
cek Szer, przewodniczący Okręgowej 
Rady ŁOIIB zachęcając do aktywne-
go uczestnictwa w dyskusjach, które 
były nieodłącznym elementem spot-
kania. Wykład otwierający poprowadził 
dr Dariusz Tarczyński. Temat dotyczył 
każdego człowieka, w tym szczególnie 
inżyniera: „Stres dobry czy zły. Jak so-
bie radzić w sytuacji stresu?” Świetny 

wykładowca i trener, znanymi tylko 
sobie sposobami, wprowadził w do-
skonały nastrój wszystkich uczestni-
ków spotkania.

Ale... Forum to idealna okazja do 
merytorycznego spotkania, wymia-
ny poglądów i doświadczeń, a także 
płaszczyzna do omówienia najważniej-
szych problemów polskiego budowni-
ctwa oraz spraw, które nas - inżynie-
rów - dotyczą najbardziej. Tegoroczna 
edycja podzielona została na pięć sesji 
wykładowych i paneli dyskusyjnych. 
Obrady trwały dwa dni. Nawiązując do 
głównej tematyki Forum, w poszcze-
gólnych panelach, zastanawialiśmy się 
m.in. jaki powinien być doskonały in-
żynier, czy jest to zawód z przyszłoś-
cią. O tym mówił Jarosław Kukliński. 
Jacek Zabielski, przewodniczący Okrę-
gowej Komisji Kwalifikacyjnej W-MOIIB 
poprowadził wykład nt. promocji za-
wodu inżyniera budownictwa. Kolejni 
przedstawiciele W-MOIIB, Liliana Ma-
jewska-Farjan i Mariusz Tomczuk, mó-
wili o odpowiedzialności zawodowej 
i dyscyplinarnej inżyniera budowni-
ctwa na przestrzeni ostatnich pięciu 
lat w świetle pracy w organach Izby, 
którymi kierują: Okręgowego Rzecznika 

Odpowiedzialności Zawodowej i Okrę-
gowego Sądu Dyscyplinarnego.

Wysłuchaliśmy ponadto wykładów 
o znaczeniu zawodu inżyniera budow-
nictwa, jako zawodu zaufania publicz-
nego w procesie utrzymania stanu 
technicznego obiektów budowlanych, 
w aspekcie Kodeksu Cywilnego i Prawa 
budowlanego na przykładzie wybra-
nych realizacji, a także odpowiedzial-
ności zawodowej i dyscyplinarnej inży-
niera. W kontekście troski o przyszłość, 
poruszyliśmy temat problemów tech-
nicznych przy prowadzeniu robót bu-
dowlanych w obiektach zabytkowych. 
Dotknięty został również aspekt kon-
serwatorskiej ochrony konstrukcji w hi-
storycznych obiektach budowlanych, 
problemy hydroizolacyjne w budynkach 
zabytkowych oraz sposób rewitalizacji 
obiektów budowlanych w aspekcie za-
gadnień elektroenergetycznych. Sze-
reg różnorodnych tematów i zagadnień 
Forum pozwolił każdemu inżynierowi 
znaleźć interesujący dla siebie wykład.

Uczestnicy Forum mieli również czas, 
aby skorzystać z dobrodziejstw lecz-
niczych wód termalnych znajdujących 
się w pierwszym w Polsce uzdrowisku 
termalnym w Uniejowie.

Tegoroczne Forum zostało objęte ho-
norowym patronatem: Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych i Administracji, 
Ministerstwa Infrastruktury oraz Pol-
skiej Izby Inżynierów Budownictwa. Na-
stępne, V Regionalne Forum Inżynier-
skie zaplanowane jest w 2024 r. i będzie 
zorganizowane przez Pomorską OIIB.

MARTA KULIKOWSKA, 
GRZEGORZ KARPA

ZDJĘCIA: ARCHIWUM W-MOIIB

Wiedza, energia, zaangażowanie w samorząd zawodowy, pasja i serce do 

wykonywanego zawodu inżyniera budownictwa unosiły się w powietrzu. 

IV Regionalne Forum Inżynierskie to był bardzo dobry, konstruktywny 

czas. Na zdjęciu delegacja W-MOIIB

Wygłoszono 14 interesujących wykładów, ujętych w pięciu panelach, 

zakończonych dyskusjami. Dziękujemy również sponsorom (Budimex, 

BMI, Fakro, Rector) za wsparcie wydarzenia
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Obiekt unikalny w skali Europy - Mazurskie Centrum Bioróżnorodności i Edukacji „Kumak” w Urwitałcie k. MikołajekObiekt unikalny w skali Europy - Mazurskie Centrum Bioróżnorodności i Edukacji „Kumak” w Urwitałcie k. Mikołajek

Komar w wersji maxiKomar w wersji maxi
Nowoczesna i przyjazna środowisku infrastruktura, umożliwiająca prowadzenie projektów naukowych oraz zajęć 
dla studentów, a także część edukacyjna otwarta dla każdego. W Urwitałcie (6 km od Mikołajek) zakończyła się 
inwestycja Stacji Terenowej Wydziału Biologii Uniwersytetu Warszawskiego. Powstało tu Mazurskie Centrum Bio-
różnorodności i Edukacji „Kumak”. Jedyna tego typu placówka, być może... nawet w skali Europy.

Centrum ma chronić przyrodę przez 
edukację. Na Mazurach żyje dużo ga-
tunków zwierząt i roślin, które wyma-
gają czynnej ochrony. Bez ingerencji 
człowieka część z nich zniknie z tych 
terenów. Niekontrolowana turysty-
ka, czy rabunkowa gospodarka nieko-
rzystnie wpływa na przyrodę. Dlate-
go kluczem do sukcesu Warmii i Mazur 
jest zrównoważony rozwój. Centrum 
ma pokazywać właśnie ten kierunek. 
A dlaczego Kumak? Bo na Mazurach 
jest jeszcze na szczęście dużo kuma-
ków, a jest to gatunek, który mocno 
reaguje na zmiany w środowisku. I też 
wymaga ochrony.

– Będzie tu można zwiedzić interak-
tywną wystawę poświęconą ekosy-
stemom bagiennym i drobnym oczkom 
wodnym, poznać organizmy, które je 
zamieszkują oraz, po prostu, odpocząć 
w przyjaznym otoczeniu – mówi Grze-
gorz Górecki, kierownik Centrum. – Mają 
się tu także odbywać zielone szkoły 
oraz tematyczne warsztaty, także ar-
tystyczne. Zależy nam, aby Uniwersytet 
wyszedł jeszcze bardziej do ludzi, żeby 
wykorzystał swój ogromny potencjał 
merytoryczny do pokazania wartości 
tych niepozornych i niedocenianych 
ekosystemów. Szczególnie teraz, w do-
bie przyspieszających zmian klimatu.

– Chcemy pokazywać siedliska mo-
kradłowe, bo one są istotne dla Ma-
zur. Nie jeziora, bo o nich się i tak dużo 
mówi. Chcemy, aby odwiedzający mogli 
poczuć tę przyrodę, normalnie ukry-
tą pośród mało dostępnych torfowisk 
i w niepozornych kałużach – dodaje 
Anna Zaborowska z Centrum.

Obydwoje są głównymi pomysłodaw-
cami powstania Centrum, bardzo zaan-
gażowanymi w jego budowę.

Inwestycja to dwa budynki: Centrum 
Edukacji Przyrodniczej i Ośrodek Ba-
dawczy Uniwersytetu Warszawskiego. 
Już powstały, obecnie (początek listo-
pada) trwa ich wyposażanie i budowa 

wystaw. Pozwolenie na budowę zostało 
wydane 19 grudnia 2019 r., odbiór koń-
cowy prac – 24 października 2022 r. 
Znajdują się w dziewiczej okolicy nad 
jeziorem Łuknajno. Wtapiają się w oto-
czenie: częściowo są przysypane zie-
mią, a ich elewacje pokrywają rośliny.

– Architektura budynków jest nowo-
czesna, a głównym celem projektowym 
było wpisanie nowoczesnych i natu-
ralnych form w silnie zadrzewiony te-
ren, przy czym nie wycięto żadnego 
drzewa – wyjaśnia arch. Paweł Kubacz, 
projektant budynków. – Sprawia to, że 
Mazurskie Centrum można uznać za 
doskonały przykład architektury egzy-
stującej w harmonii z naturą. Również 
kolorystyka obiektu nawiązuje do natu-
ralnych barw dominujących w otocze-
niu. Na elewacjach przewidziano stelaże 
pod pnącza i roślinność zwieszającą się 
z donic umieszczonych przy attykach. 
Elewacja kształtowana będzie przez 
miękkie, naturalne formy obrastającej 
budynki zieleni. Rozwiązania formy ste-
laży oraz fragmentów okładzin są w obu 
budynkach różne przy użyciu jednako-
wych materiałów. Bazą dla rozwiązań 
jest ściana z betonu architektonicznego 

barwionego, w naturalnym kolorze, a na 
ścianach zewnętrznych zastosowano 
dodatkowo geometryczny rysunek.

Każde działanie na budowie miało na 
celu zminimalizowanie wpływu tej in-
westycji na przyrodę, stąd część ze-
wnętrznych barierek to płoty porostowe 
z rozbiórkowych desek. Tam, gdzie była 
kolonia nietoperzy powstały nowe bud-
ki dla tych ssaków, które już pierwsze-
go roku były zajęte. W obu budynkach 
zaprojektowane zostały podcienia tak, 
aby były dogodnym miejscem dla lęgów 
jaskółki dymówki – i już się gnieżdżą! Te-
ren wokół nie został trwale utwardzony. 
Budynki mają parametry zbliżone do 
budynków pasywnych.

Zakres kontraktu obejmował wy-
konanie dwóch budynków, łącznie 
z wszelkimi niezbędnymi instalacjami 
i zagospodarowaniem terenu. Dwu-
kondygnacyjny budynek seminaryjny 
o funkcji naukowo-badawczej (kubatu-
ra 6393,70 m3, powierzchnia użytkowa 
1274,20 m2) zaprojektowano na planie 
okręgu. Dolną kondygnację zajmują pra-
cownie z salą seminaryjną i wspólna 
przestrzeń z zapleczem gastronomicz-
nym. Są tam również pokoje mieszkalne 

Centrum ma służyć celom edukacyjnym i badawczym w dziedzinie badań nad ekosystemami 

małych zbiorników wodnych i stref przybrzeżnych jezior mazurskich. Ważnym celem inwestycji 

było nawiązanie do otaczającej przyrody
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Gniazdo myszy badylarki, oczywiście w po-

większeniu

kadry i część techniczna. Górną kon-
dygnację zajmuje dormitorium - szereg 
pokoi studenckich, które otaczają „zie-
lony” taras z ekstensywną roślinnością.

Natomiast budynek wystawowy 
o funkcji ekspozycyjno-edukacyjnej 
(kubatura 7310,82 m3, powierzchnia 
użytkowa 1288,28 m2) w rzucie jest po-
łączeniem dwóch okręgów. Górna kon-
dygnacja to strefa wejściowa z dwiema 
salami seminaryjnymi. Na parterze są 
ulokowane sale ekspozycyjne i edu-
kacyjne. Funkcje uzupełniono o sale 
wykładowe, w tym jedną z możliwoś-
cią prowadzenia zajęć praktycznych 
na piętrze budynku. Część ekspozycyj-
na budynku jest połączona integralnie 
z zewnętrznym placem zabaw mającym 
jednocześnie funkcję edukacyjną.

– Oparcie geometrii budynku na okrę-
gu pozwala na stworzenie fasady bez 
początku i końca. W budynku ekspozy-
cyjnym podkreśliliśmy ten efekt prze-
strzenną, ażurową instalacją ze stali nie-
rdzewnej i kortenowskich „liści-łusek”. 
Korowód złożony z powtórzonych 1500 
razy elementów przebiega wzdłuż ele-
wacji jak wąż albo chmura jesiennych li-
ści. Stanowią one pierwszy plan kompo-
zycji. W przyszłości na ten swoisty ruszt 
wspinać się będą rośliny, które stworzą 
drugi plan. Trzeci plan to właściwa fa-
sada zbudowana z prefabrykatów wy-
kończonych zewnętrzną warstwą bar-
wionego w masie betonu ze wstawkami 
z blachy kortenowskiej. Prefabrykaty 
mają pionowe, nieregularne wyżłobienia. 
Tworzą one rytmiczny wzór biegnący 

dookoła elewacji. Cyrkularna geometria 
budynku pozwala na obserwowanie cią-
głej zmiany światłocienia bez wyraźnej 
cezury jakim zwykle jest róg budynku. 
Cały ten spektakl dzieje się na tle sta-
rych drzew, które są zmieniającą się 
w cyklu pór roku nierozłączną oprawą.

Oba budynki są zwarte i częściowo 
zagłębione w ziemi. Takie decyzje do-
tyczące założeń projektowych wyni-
kały z ukształtowania terenu, którego 
rzędne zmieniają się na stosunkowo 
krótkim odcinku o 4 m. Ze względu na 
złożone warunki gruntowo-wodne bu-
dynki posadowiono na płycie funda-
mentowej o grubości 40 cm, wylanej 
na warstwie 70 cm szkła piankowego, 
które służy jako termoizolacja i drenaż 
wód gruntowych. Konstrukcja opiera 
się o całkowicie prefabrykowany sy-
stem: żelbetowe trójwarstwowe ściany 
zewnętrzne wykonane indywidualnie 
na potrzeby inwestycji: element nośny 
o gr. 20 cm, ocieplenie gr. 25 cm oraz 
warstwa licowa 10 cm. Stropy w syste-
mie filigran. Dachy płaskie – stropodach 
odwrócony z płytami betonowymi, po-
kryty zielenią ekstensywną lub żwirem. 
Ściany wewnętrzne murowane z cegły 
silikatowej oraz cegły ceramicznej peł-
nej. W budynku wystawowym piętra 
skomunikowano dźwigiem osobowym 
dostosowanym do potrzeb osób niepeł-
nosprawnych. Oprócz tego, w realizacji 

zastosowano nowoczesne rozwiązania 
techniczne takie jak: system ogrzewa-
nia/chłodzenia – niskotemperaturo-
wy, bazujący na pompach ciepła i ma-
tach kapilarnych. Expo – moc grzewcza 
51,2kW, COP 4,92 i seminaryjny pompa 
ciepła moc grzewcza 57,6 kW, COP 4,8). 
W budynku seminaryjnym wykonano 
instalacje wody „szarej” – wtórnego 
wykorzystania wody (ścieki z umywa-
lek, pryszniców), poprowadzono osobną 
instalacją kanalizacyjną, do wstępnego 
podczyszczenia i ponownego wykorzy-
stania przy spłukiwaniu toalet.

Po sporej dawce wiedzy architekto-
niczno-budowlanej, czas oddać głos 
wystawie, a tę tworzą pomysłodaw-
cy Centrum wspólnie z inżynierami od 
techniki i multimediów. Zaczyna Anna 
Zaborowska zdradzając część atrakcji, 
jakie przygotowują:

– Zaczynamy wprowadzając widza 
w świat mazurski, czyli skąd mamy taki 
krajobraz i dlaczego Mazury tak wyglą-
dają. Skąd się wzięły te nasze jeziora. 
Co chronimy i po co. Będzie wspaniały 
film o tym, jak wygląda życie w oczku 
wodnym. Pokażemy organizmy bar-
dzo małe, które na co dzień trudno zo-
baczyć. Film jest bardzo atrakcyjny, 
wyświetlony w kopule. Prezentujemy 
owady w powiększeniu, metrowe koma-
ry będą robiły wrażenie. Rzadko może 
przyjrzeć się im z bliska i zobaczyć, jak 

Anna Zaborowska i Grzegorz Górecki (w środku) – obydwoje są głównymi pomysłodawcami po-

wstania Centrum, bardzo zaangażowanymi w jego budowę. Na zdjęciu z (od lewej): Korneliuszem 

Kurkiem – biologiem z UW i Januszem Krentowskim właścicielem firmy Delta – Technika kon-

ferencyjna z Białegostoku, odpowiedzialnej za realizację wystaw i multimediów. W inwestycji 

aktywnie uczestniczy pupil pani Anny (uśmiech) – pies Tesla
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wyglądają szczegóły budowy ich ciała. 
Zależy nam, by wystawa była atrakcyjna 
także dla dzieci i osób, które nie są – tak 
jak my – przyrodnikami, stąd przystęp-
na forma, a nawet trochę zabawowa. 
Będziemy pokazywać życie w mazur-
skiej kałuży. Staramy się by było to po-
dane w nowoczesnym „sosie”, więc jest 
część multimedialna. Trochę klasycznie: 
akwaria, gdzie można się przyjrzeć ro-
ślinom i zwierzętom na żywo, a trochę 
prezentacje. Są puzzle dla dzieci, zaba-
wa w stwarzanie własnych organizmów 
i wiele więcej. Nie chcę też wszystkiego 
zdradzać, gdyż dla zwiedzających wy-
stawa zostanie otwarta dopiero wiosną. 
Dzieje się tak dlatego, że pokazujemy 
to, co się dzieje w środowisku, a zimą 
wszystko odpoczywa. Część organi-
zmów np. płazy będziemy wyłapywać ze 
środowiska na krótko, na miesiąc-dwa 
i wypuszczać je z powrotem, żeby nie 
były uwięzione cały czas. „Pożyczamy” 
je na trochę z natury. Jak będziemy 
prezentować skrzek, to bierzemy go ze 
zbiorników zagrożonych wyschnięciem. 
Chcemy w jak najmniejszym stopniu 
ingerować w środowisko. Jest to jedy-
ne miejsce w kraju, gdzie skupiamy się 
na pokazaniu drobnych organizmów, 
które są trudne do zobaczenia, będą 
wymagały wysiłku od zwiedzających. 
To co jeszcze jest wyjątkowe to to, że 
będziemy opisywać co się dzieje czyli 
np nie zakładamy, że mamy eksponat 
chrząszcza wodnego, tylko on będzie 
się zmieniał w trakcie sezonu. Najpierw 
będą to larwy ważek, które przeobrażą 

się, ważki i wylecą. Nie 
ma ważek, jest coś in-
nego. I ponieważ my 
jesteśmy biologami, 
będziemy obserwować 
co się dzieje w akwa-
riach i będziemy o tym 
opowiadać i to już jest 
unikalne.

A o „nowoczesny sos” 
dba ekipa z firmy Delta 
– Technika konferen-
cyjna z Białegostoku.

– Dodatkowo zwie-
dzający będą mieli do 
dyspozycji m.in. uni-
kalne kioski sferycz-
ne, umożliwiające do-
kładne przyjrzenie się 
wybranemu organizmowi– uzupełnia 
Janusz Krentowski, dyrektor zarzą-
dzający w firmie Delta. – Niewątpliwą 
atrakcją dla dzieci będzie stanowisko 
z piaskownicą. Kinetyczny piasek da 
się kształtować, w tym samym cza-
sie będzie na nim wyświetlana koloro-
wa mapa hipsometryczna terenu i sy-
mulacja zachowania się w nim wody. 
Wykonujemy również stanowisko sy-
mulujące sposób postrzegania świa-
ta przez wybrane zwierzęta. Będzie 
eksponat z elementami rozszerzonej 
rzeczywistości z ożywieniem modelu 
larwy ważki, stanowisko wyświetlające 
hologramy 3D prezentujące cykl życio-
wy komara oraz wiele innych, których 
– zgodnie życzeniem pani Anny – nie 
będę zdradzał.

I jeszcze informacja z tzw. ostat-
niej chwili. 5 i 6 października w Sound 
Garden Hotel w kompleksie Business 
Garden w Warszawie odbyło się ogło-
szenie wyników i wręczenie nagród 
w XIII edycji konkursu PLGBC Green 
Building Awards. Centrum z Urwitałtu 
zdobyło tytuł laureata w kategorii naj-
lepszy ekologiczny budynek sektora 
publicznego. Jury oceniło zgłoszone 
projekty pod kątem walorów związa-
nych z budownictwem zrównoważonym 
i gospodarką o obiegu zamkniętym, ar-
chitektonicznych i estetycznych. Pod 
uwagę wzięto również aspekty spo-
łeczne i nowatorskie pomysły.

Projekt współfinansowany z: Europej-
skiego Funduszu Rozwoju Regionalne-
go w ramach Regionalnego Programu 
Operacyjnego Województwa Warmiń-
sko-Mazurskiego na lata 2014–2020. 
Projekt ten został doceniony poprzez 
wpisane go do Strategii Wielkich Jezior 
Mazurskich 2020 jako inwestycja klu-
czowa dla tego regionu.

***
Wydział Biologii Uniwersytetu War-

szawskiego ma trzy stacje terenowe: 
w Białowieży, Pilchach k. Pisza i Urwi-
tałcie. Ta ostatnia prowadzi tu badania 
od 40 lat. „Osiedliła” się w budynkach po 
byłym PGR, a od 20 lat jest właścicielem 
nieruchomości, tworzącej jednocześnie 
– ciekawostka – całą miejscowość. Tylko 
nie mówimy pracownikom, że mają tu etat 
jak na wakacjach, chyba mają tego dość 
w budowlanym zabieganiu (uśmiech).

BARBARA KLEM
ZDJĘCIA: BARBARA KLEM,  

INWESTOR I PB SZCZUKA

Na zdjęciu ekipa inżynierska odpowiedzialna za budowę Centrum 

(od lewej): Małgorzata Kowalczyk – specjalista ds. przygotowania 

inwestycji, Marcin Chojnowski – kierownik budowy, Jacek Szczuka 

– właściciel firmy P.B. Szczuka, Krzysztof Nowak – kierownik robót 

drogowych, Rafał Słowikowski – kierownik robót spawalniczych 

i Ewelina Szczuka – koordynator

Inwestor: Wydział Biologii 
Uniwersytet Warszawski

Projekt architektoniczny: 
Kwadratura, Warszawa. 

Generalny wykonawca:  
PB „Szczuka” Woszczele 
(prace budowlane), 
Delta – Technika 
konferencyjna Białystok 
(wystawy, multimedia)

Kierownik budowy: 
Marcin Chojnowski

Inwestor zastępczy: 
Przedsiębiorstwo 
Inwestycyjno-Usługowe 
„Inwestprojekt” Olsztyn

Inspektorzy nadzoru:  
Wojciech Dobrowolski (bud.),  
Artur Appelt (el.),  
Ryszard Warmiński (sanit.)
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Uniwersytet Warmińsko-Mazurski w Olsztynie promuje bezpieczeństwo Uniwersytet Warmińsko-Mazurski w Olsztynie promuje bezpieczeństwo 
w budownictwiew budownictwie

Nie! Bezpieczna Nie! Bezpieczna 
budowabudowa
Gabriela Zalewska, Olgierd Bucholski, Patryk Podwojewski, Karol Wikiel i Kacper 
Potorski – uczniowie Zespołu Szkół Budowlanych im. Żołnierzy Armii Krajowej 
w Olsztynie oraz Bartosz Lisicki – student Wydziału Geoinżynierii UW-M 
w Olsztynie. To laureaci konkursu pod hasłem: „Nie! Bezpieczna budowa”.

Budownictwo jest działem gospo-
darki o jednym z najwyższych wskaź-
ników wypadkowości. Pomimo wielu 
inicjatyw, zmierzających do poprawy 
tej sytuacji, wskaźniki te utrzymują się 
nadal na stosunkowo wysokim pozio-
mie. Jest to skutek trudnych warunków, 
w jakich realizowane są roboty budow-
lane. Praca w terenie, roboty wykony-
wane przez różnych podwykonawców 
w tym samym czasie, w tym samym 
obszarze, często z użyciem ciężkiego 
sprzętu i jednostek transportowych. 
Z drugiej strony, różnorodne warunki 
np.: praca na wysokości, w wykopach, 
z użyciem urządzeń elektrycznych. To 
generuje szereg zagrożeń, a pracowni-
cy powinni sobie zdawać z nich sprawę. 
Niestety robotnicy budowlani często 
bagatelizują fakt, że pracują w trudnych 
warunkach. Kontrole nadal wykazują 
lekceważenie przepisów, a przypadki 
niestosowania sprzętu ochrony oso-
bistej pojawiają się w protokołach po-
kontrolnych zbyt często. Rolą praco-
dawców jest podnoszenie świadomości 
o zagrożeniach wśród załogi.

Dlatego wszelkie działania mające na 
celu upowszechnianie bezpiecznych 
zachowań na budowie są nad wyraz 
cenne. W całym kraju organizowane 
są różne inicjatywy promujące bez-
pieczeństwo na budowie. Idąc w ślad 
za dobrymi praktykami Wydział Geo-
inżynierii UW-M podjął się organizacji 
spotkań o tej tematyce. Pierwsze se-
minarium pod hasłem „Bezpieczna bu-
dowa” odbyło się 8 maja 2015 r. Kolejne 
zostało zorganizowane 20 października 
2016 r. już pod nazwą „Nie! Bezpiecz-
na budowa”. W tym roku, 16 listopada, 
zostało zorganizowane trzecie w tym 
cyklu spotkanie po tym samym hasłem.

Prelegenci przedstawili zagadnienia 
takie jak: zagrożenia dla bezpieczeń-
stwa pracy na poszczególnych eta-
pach procesu budowlanego, o których 
mówił Radosław Żebrowski, starszy 
inspektor pracy z Okręgowego Inspek-
toratu Pracy w Olsztynie. Wykład pt. 
„(Nie)Wiedza, (Nie)Dokładność, (Nie)
Bezpieczeństwo. Studium przypad-
ków z pracy w nadzorze budowlanym” 
przygotował Paweł Rojczyk, specjalista 

ds. prawnych Powiatowego Inspektora-
tu Nadzoru Budowlanego w Olsztynie. 
Budowę w kontekście bezpieczeństwa 
w ramach działaniach straży pożarnej 
przybliżył Paweł Zapadka z Komendy 
Wojewódzkiej Państwowej Straży Po-
żarnej w Olsztynie. I w końcu odpowie-
dzi na pytanie: jak budować bezpiecznie 
próbował szukać Grzegorz Szeląg – kie-
rownik ds. BHP z Budimex SA.

Imprezie towarzyszyło rozstrzygnię-
cie konkursu, w ramach którego mło-
dzież ze szkół średnich i studenci mieli 
za zadanie wskazać niebezpieczne za-
chowania na budowach oraz zapro-
ponować rozwiązania zauważonych 
problemów. Do konkursu można było 
zgłosić fotografie, filmy oraz prezen-
tacje. Laureatom wręczono liczne na-
grody. Nagrodę główną w konkursie 
fotograficznym otrzymał Bartosz Lisi-
cki. Partnerem wspierającym i fundato-
rem nagród był Budimex SA. Pozostali 
uczestnicy zostali obdarowani wartoś-
ciowymi upominkami, ufundowany-
mi przez Wydział Geoinżynierii UW-M, 
W-MOIIB, OIP w Olsztynie. W-MOIIB ob-
jęła konkurs honorowym patronatem. 
Na stoisku Izby można było uzyskać 
informacje na temat samorządu za-
wodowego inżynierów budownictwa.

ELŻBIETA SZAFRANKO,  
UW-M OLSZTYN

OPRACOWAŁA BARBARA KLEM
ZDJĘCIA: ANNA SKRZYPIŃSKA  

UW-M OLSZTYN

W seminarium wzięli udział członkowie Warmińsko-Mazurskiej Rady ds. Bezpieczeństwa i 

Higieny Pracy w Budownictwie przy Okręgowym Inspektorze Pracy w Olsztynie. Wśród gości 

obecni byli przedstawiciele różnych instytucji i organizacji związanych z szeroko rozumianym 

bezpieczeństwem, a także młodzież ze szkół średnich o profilu budowlanym oraz studenci 

kierunku budownictwo

W przerwie przed budynkiem został zorganizo-

wany pokaz bezpiecznego montażu rusztowań
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Budynek informacji i obsługi turystów na terenie Ośrodka Edukacji Budynek informacji i obsługi turystów na terenie Ośrodka Edukacji 
Historyczno-Przyrodniczej „Wilczy Szaniec” Nadleśnictwa Srokowo w GierłożyHistoryczno-Przyrodniczej „Wilczy Szaniec” Nadleśnictwa Srokowo w Gierłoży

Na ruinach HitleraNa ruinach Hitlera
Remont poprawił standard obsługi osób zwiedzających dawną kwaterę Adolfa Hitlera, gdzie obecnie mieści się 
Ośrodek Edukacji Historyczno-Przyrodniczej „Wilczy Szaniec” w Gierłoży. Zaprojektowany został zgodnie z kon-
cepcją rozwoju i zagospodarowania terenu, wykorzystuje podstawowy układ funkcjonalny i komunikacyjny istnie-
jący na tym obszarze i zakłada dostosowanie istniejących budynków do wzmożonej obsługi turystów oraz budowę 
nowych budynków uzupełniających kompleks.

Nowy budynek zaprojektowany 
i zbudowany został w celu podniesie-
nia standardów obsługi ok. 300 tys. 
osób rocznie odwiedzających ośrodek. 
Obiekt mieści: pomieszczenia biuro-
we, umywalnie, kawiarenkę z tarasem, 
pokój dla matki z dzieckiem, zaplecze 
sanitarne spełniające i uwzględniające 

wymagania osób z niepełnospraw-
nościami oraz miejsca do obsługi 
kamperów.

Zagospodarowanie terenu wokół bu-
dynku polegało na połączeniu go z ok. 
2 km tras zwiedzania, instalacją tele-
techniczną, oświetleniem parkowym 
oraz parkingiem ze stacją ładowania 
pojazdów elektrycznych. Obiekt sta-
nowi centralny punkt, w którym zaczy-
na się i kończy zwiedzanie „Wilczego 
Szańca”. Niezwykle potrzebny obiekt 
podniósł standard świadczonych usług 
i zastąpił wiele dotychczasowych wy-
eksploatowanych kilkudziesięcioletnich 
budynków.

Plac pod budowę przekazano 24. lu-
tego 2021 r. Budowę rozpoczęto uro-
czyście wbudowaniem kamienia wę-
gielnego 26. maja 2021 r. Zakończenie 
prac zwieńczyło uzyskanie 29. czerwca 
2022 r. zgody na użytkowanie obiektu.

Byłą wojenną kwaterę Hitlera leśnicy 
z Nadleśnictwa Srokowo przejęli osiem 
lat temu. Przez ten czas dokonali kilku 
ważnych dla turystów inwestycji takich 
jak: przebudowa kompleksu wjazdowe-
go, budowa utwardzonych i oświetlo-
nych tras zwiedzania, przygotowanie 

trzech ekspozycji historycznych. Od 
czasu, gdy Lasy Państwowe przejęły 
ten obiekt z rąk prywatnego dzierżaw-
cy, z własnych środków zainwestowały 
w Wilczy Szaniec 15 mln zł. W roku 2024 
na dalsze inwestycje przeznaczą kolej-
nych 5 mln zł. Obecnie remontowany 
jest obiekt hotelowy i restauracja. Ten 
budynek to jedna z niewielu zachowa-
nych w całości historycznych budowli 
Wilczego Szańca. Większość obiektów 
wysadzili Niemcy przed nadejściem Ar-
mii Czerwonej. W czasie wojny na dole 
tego budynku mieściły się garaże, a na 
górze kwaterowała tzw. gwardia przy-
boczna Hitlera, odpowiadająca za jego 
bezpieczeństwo. Budynek zostanie wy-
remontowany i zmodernizowany, na da-
chu powstanie taras widokowy z siatką 
maskującą nawiązującą do pierwotne-
go wyglądu tego miejsca. Restauracja 
będzie powiększona o zadaszoną część 
letnią. Do hotelu zostanie dobudowa-
na spora sala konferencyjna. Powstać 
ma też nowa wystawa historyczna. Ma 
to być ekspozycja dotycząca II wojny 
światowej, jej skutków i krzywd. Wyko-
rzystane mają być nowe techniki prze-
kazu treści wystawa kierowana ma być 

Inwestor: Nadleśnictwo 
Srokowo

Projekt architektoniczny: 
Biuro Projektowe i Nadzór 
Budowlany Marcin Bartoś, 
Rychnowy gm. Człuchów

Wykonawca:  
budynek informacji i obsługi 
turystów: Przedsiębiorstwo 
Transportowo-Sprzętowe 
Budownictwa „Pyzak” Anna 
Pyzak Lidzbark Warmiński, 
zagospodarowanie terenu:  
Zakład Usługowy „Eko-
Wod” Kętrzyn

Kierownik budowy: 
Cezary Pyzak

Inspektorzy nadzoru:  
Zbigniew Lipnicki 
Adam Proboszcz

Położony w lasach koło Gierłoży Wilczy Szaniec jest jedną z największych atrakcji turystycznych 

Mazur. Na zdjęciu część Ośrodka – nagrodzony w konkursie obiekt – budynek informacji i obsługi 

turystów. Jednokondygnacyjny budynek powstał w technologii tradycyjnej, konstrukcja murowana 

i słupowa, dach płaski w postaci płyty monolitycznej w kształcie wielokąta

Aby kompleksowo zaspokoić potrzeby turystów 

w budynku umiejscowiono m.in. sklep z pamiąt-

kami i punkt informacji turystycznej
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także do turystów zza granicy. W pla-
nach jest również budowa pomostu 
widokowego, który umożliwi zwiedza-
jącym oglądanie wnętrza ruin bunkra 
Hitlera.

I jeszcze krótkie przypomnienie... Wil-
czy Szaniec (Wolfsschanze) w latach 
1941-1944 był kwaterą główną Adol-
fa Hitlera i naczelnego dowództwa sił 
zbrojnych III Rzeszy. Był to zamasko-
wany w lesie kompleks ok. 200 budyn-
ków: schronów i baraków. W jego skład 

wchodziły również dwa lotniska, elek-
trownia, dworzec kolejowy, ciepłownie 
i centrale dalekopisowe. Kwatera zaj-
mowała 250 ha, była otoczona zasieka-
mi, później także polem minowym. Co 
kilkaset metrów ustawione były kilku-
nastometrowej wysokości drewniane 
wieże obserwacyjne, a także stanowi-
ska ciężkich karabinów maszynowych.

Plac pod budowę przekazano 24. 
lutego 2021 r. Budowę rozpoczęto 
uroczyście wbudowaniem kamienia 

węgielnego 26. maja 2021 r. Zakoń-
czenie prac zwieńczyło uzyskanie 
29. czerwca 2022 r. zgody na użytko-
wanie obiektu. 5 września br. w Ośrod-
ku Edukacji Historyczno-Przyrodniczej 
w Wilczym Szańcu odbyła się uroczysta 
narada olsztyńskich leśników połączo-
na z oficjalnym oddaniem do użytku 
nowych inwestycji.

OPRACOWAŁA BARBARA KLEM
ZDJĘCIA: NADLEŚNICTWO SROKOWO

Osoby odpowiedzialne za realizację inwestycji 

w Gierłoży tuż po odebraniu pamiątkowych statu-

etek (od lewej) przedstawiciele inwestora: Tomasz 

Wołejszo – sekretarz i Zenon Piotrowicz – nad-

leśniczy oraz wykonawcy z Zakładu Usługowego 

„Eko-Wod”: Michał Czarnecki i Piotr Czarnecki

Znamy najlepszych w 27. edycji Ogólnopolskiego konkursu „Modernizacja Roku Znamy najlepszych w 27. edycji Ogólnopolskiego konkursu „Modernizacja Roku 
& Budowa XXI w.”& Budowa XXI w.”

Wilczy Szaniec  Wilczy Szaniec  
z tytułemz tytułem
Tytułem „Budowa XXI wieku” w kategorii „obiekty edukacji i szkolnictwa” 
nagrodzono nowy budynek informacji i obsługi turystów z jego otoczeniem 
na terenie Ośrodka Edukacji Historyczno-Przyrodniczej „Wilczy Szaniec” 
w Gierłoży koło Kętrzyna. 27 września na Zamku Królewskim w Warszawie 
odbyła się gala ogłoszenia wyników i wręczenia nagród Ogólnopolskiego 
konkursu otwartego „Modernizacja Roku & Budowa XXI w.”

Zaszczytny tytuł przypadł dla całe-
go zespołu pracującego nad inwesty-
cją. Nagrody otrzymali więc: inwestor 
– Nadleśnictwo Srokowo, wykonaw-
cy – Zakład Usługowy „Eko-Wod” Kę-
trzyn i Przedsiębiorstwo Transporto-
wo-Sprzętowe Budownictwa „Pyzak” 
Lidzbark Warmiński oraz autor projektu 
– Biuro Projektowe i Nadzór Budowlany 
Marcin Bartoś, Człuchów. Gratulacje!

Brawa tym bardziej zasłużone, że 
w 27. edycji konkursu udział wzięło 531 
inwestycji z całej Polski. Jest to grupa 
1500 inwestorów, firm wykonawczych 
i architektonicznych. Jury osobiście 
odwiedziło 91 realizacji startujących 
w finale i wyłoniło najlepsze obiekty. 
I właśnie, inwestycja z Gierłoży znalazła 
się w ścisłej finałowej czołówce pośród 
realizacji z większości regionów Polski.

Przypomnijmy krótko, iż organiza-
torem konkursu „Modernizacja Roku 
& Budowa XXI w.” jest Stowarzysze-
nie Ochrony Narodowego Dziedzictwa 
Materialnego z siedzibą w Bydgosz-
czy. Jest to forma rywalizacji skiero-
wana do projektantów, inwestorów 
i wykonawców.

– Co roku do biura organizacyjnego 
spływają zgłoszenia od ambitnych, peł-
nych zapału ludzi, którzy chcą zmieniać 
na lepsze otaczającą ich rzeczywistość 
– mówi Roman Pikuła, komisarz Kon-
kursu i prezes Stowarzyszenia Ochrony 
Narodowego Dziedzictwa Materialne-
go. – O udział w Konkursie ubiegają się 
osoby fizyczne, samorządy, instytucje 
i deweloperzy. Celem działań jest pro-
mocja oraz wyłonienie każdego roku 
najlepszych, wyróżniających się szcze-
gólnymi walorami przedsięwzięć bu-
dowlanych. Do Konkursu zgłaszają się 
projekty, które za cel obrały sobie rato-
wanie obiektów dziedzictwa minionych 
pokoleń, są to budynki różnego typu: 
mieszkalne, hotelarskie, przemysłowe, 
sportowe i zabytkowe, ale też mosty, 
drogi czy całe obszary poddane re-
witalizacji oraz nowe obiekty. Co roku 

konkurs niesie ze sobą coś nowego, 
odpowiada na potrzeby uczestników.

W skład jury wchodzą naukowcy dwu-
nastu politechnik, przedstawiciele mini-
sterstw, praktycy budowlani i architek-
ci, którzy odnosili sukcesy w minionych 
edycjach przedsięwzięcia oraz przed-
stawiciele samorządów województw 
i patronów Konkursu. Komisja konkurso-
wa nagradza m.in. jakość stosowanych 
materiałów, nowoczesność, rezultaty 
ekologiczne, efektywność procesów 
technologicznych.

Galę, w której uczestniczyło ponad 
280 osób, jak co roku, uświetnił kon-
cert Zespołu Pieśni i Tańca „Śląsk” im. 
Stanisława Hadyny. Tym razem, szcze-
gólnie uroczysty koncert, bo związany 
z jubileuszem 70-lecia istanienia Ze-
społu. Konkurs wspiera również Polska 
Izba Inżynierów Budownictwa, a nasz 
„Inżynier Warmii i Mazur” sprawuje nad 
nim patronat medialny. Wystartowała 
28. edycja Konkursu. Zgłoś obiekt: mo-
dernizacjaroku.org.pl

OPRACOWAŁA BARBARA KLEM
ZDJĘCIE: ORGANIZATOR KONKURSU
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Aplikacja
ElevateMe

Dzięki mobilnej aplikacji Schindler ElevateMe użytkownicy 
mogą wezwać windę i wybrać miejsce docelowe bez dotykania 
przycisków. Wystarczy użyć kodu QR lub włączyć Bluetooth 
w telefonie. Dodatkowo możliwe jest udostępnienie gościom 
dostępu do wybranych pięter, usługi VIP.

Poznaj szerokie możliwości aplikacji Schindler ElevateMe.

We Elevate
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Ogólnopolski Zjazd Dziekanów kierunku budownictwo na Uniwersytecie Warmińsko-Mazurskim w OlsztynieOgólnopolski Zjazd Dziekanów kierunku budownictwo na Uniwersytecie Warmińsko-Mazurskim w Olsztynie

O przyszłości budownictwaO przyszłości budownictwa
Jak wygląda rynek pracy i kształcenia zawodowego dla budownictwa? Jakie perspektywy mają studenci tych nie-
łatwych studiów? W jaki sposób absolwenci kierunku mogą wspierać studentów w procesie kształcenia? To tylko 
część z tematów, które były poruszane przez dziekanów kształcących na kierunku budownictwo, którzy spotkali się 
podczas Ogólnopolskiego Zjazdu Dziekanów kierunku budownictwo – największego tego typu spotkania w Polsce.

Tegoroczny Zjazd gościł od 14 do 
16 czerwca na Wydziale Geoinżynierii 
Uniwersytetu Warmińsko-Mazurskiego 
w stolicy Warmii i Mazur. Do Kortowa 
przyjechali dziekani i prodziekani z ca-
łego kraju. W zjeździe wzięli także udział 
przedstawiciele z okręgowych izb inży-
nierów budownictwa oraz firm z otocze-
nia gospodarczego branży budowlanej. 
W progach uczelni powitał gości Dariusz 
Popielarczyk, dziekan Wydziału Geoin-
żynierii UW-M i gospodarz uroczystości.

– Zjazd jest okazją do merytorycznej 
debaty o budownictwie, ewaluacji kie-
runków, perspektywach rozwoju stu-
diów i procesów dydaktycznych oraz 
możliwościach poszerzania praktycz-
nej oferty dla studentów – podkreślał.

Ważnym elementem spotkania był 
panel dyskusyjny o ewaluacji dyscypli-
ny inżynieria lądowa, geodezja i trans-
port, a także debata prowadzona przez 
Andrzeja Szaratę - rektora Politechniki 
Krakowskiej nt. przywrócenia jednoli-
tych pięcioletnich magisterskich stu-
diów na budownictwie.

– Zależy nam, aby nasi absolwenci 
uzyskali jak najlepsze przygotowanie do 
egzaminów na uprawnienia budowlane 
- dodaje Jacek Zabielski, prodziekan ds. 
rozwoju Wydziału Geoinżynierii UW-M.

Innym z poruszanych tematów był 
poziom wiedzy kandydatów na studia 
oraz wpływ sytuacji demograficznej, 
społecznej oraz ekonomicznej kraju 
na kształcenia na kierunku budowni-
ctwo. Wystąpienia w tym zakresie za-
prezentowali Joanna Żukowska i Rafał 
Ossowski – dziekani z Wydziału Inżynie-
rii Lądowej i Środowiska Politechniki 
Gdańskiej. Natomiast Andrzej Garbacz, 
dziekan Wydziału Inżynierii Lądowej Po-
litechniki Warszawskiej zaprezentował 
uczelniany model współpracy studen-
tów realizujących wspólny projekt BIM. 
W programie tegorocznego Zjazdu zna-
lazło się również wystąpienie Mariusza 
Dobrzenieckiego, prezesa Polskiej Izby 
Inżynierów Budownictwa nt. promocji 
zawodu inżyniera budownictwa.

W zjedzie uczestniczył również Grze-
gorz Dziedzina, p.o. zastępcy Gene-
ralnego Dyrektora Dróg Krajowych 
i Autostrad, który przedstawił możli-
wości współpracy uczelni technicznych 
kształcących na kierunku budownictwo 
z GDDKiA.

– W tegorocznym Zjeździe wzięło 
udział ponad sto osób – podsumował 
Dariusz Popielarczyk. – Poza częścią 
merytoryczną spotkania, zaprezento-
waliśmy uczestniczącym atuty Kortowa 

i Olsztyna. Na czas wolny przygoto-
waliśmy kilka atrakcji: wycieczkę po 
campusie uniwersyteckim, zwiedzi-
liśmy wspólnie olsztyńską starówkę 
i zaprosiliśmy gości na rejs żaglówką 
po jeziorze Ukiel.

Organizowany przez kolejne uczelnie 
Zjazd od dziesięcioleci jest najważniej-
szą imprezą umożliwiającą integrację 
środowiska, wymianę doświadczeń i na-
kreślenie kierunków dalszego rozwoju 
zarówno w sferze nauki i edukacji, jak 
i współpracy z przemysłem. Co roku 
odbywa się on na innej uczelni. Decy-
zja o organizacji spotkania w Olszty-
nie zapadła w ubiegłym roku, podczas 
obrad na Wydziale Inżynierii Lądowej 
i Środowiska Politechniki Gdańskiej. To 
wówczas olsztyńscy dziekani otrzymali 
symboliczną statuetkę oznaczającą pra-
wo organizacji zjazdu w kolejnym roku.

Gdzie odbędzie się kolejny zjazd? 
Podczas ostatniego dnia obrad Da-
riusz Popielarczyk przekazał statuetkę 
dzieknowi Wydziału Budownictwa, In-
żynierii Środowiska i Architektury Poli-
techniki Rzeszowskiej. A więc za rok wi-
dzimy się w Rzeszowie. Do zobaczenia.

JACEK ZABIELSKI
OPRACOWAŁA BARBARA KLEM

ZDJĘCIE: U-WM OLSZTYN

Organizowany corocznie przez kolejne uczelnie Zjazd jest najważniejszą imprezą umożliwiającą integrację środowiska, wymianę doświadczeń 

i nakreślenie kierunków dalszego rozwoju zarówno w sferze nauki i edukacji, jak i współpracy z przemysłem i samorządem inżynierów. Uczestnicy 

na pamiątkowym zdjęciu w murach UW-M
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Z cyklu przeglądy okresowe niecodzienneZ cyklu przeglądy okresowe niecodzienne

Chrońmy schronyChrońmy schrony
Budowle ochronne mogą być planowane w ramach realizacji nowych obiektów budowlanych lub przez adaptację 
istniejących, jako wydzielone pomieszczenia w budynkach, a w uzasadnionych przypadkach jako budowle wolno-
stojące lub przylegające do budynków. Obiekty takie, bez wątpienia, podlegają przeglądom okresowym.

Istotą niniejszego artykułu nie jest opis 
zagadnień technicznych, związanych 
z budową schronów czy też technicz-
ną adaptacją pomieszczeń, a jest jedy-
nie wskazaniem, aby zwracać uwagę 
na przeglądy okresowe budynków. Do 
tej pory bowiem przeglądy te mogliśmy 
traktować jako „zwyczajne”, a teraz po-
winniśmy sprawdzić w ewidencji budowli 
ochronnych, czy budynek nie ma po-
mieszczeń kwalifikowanych i czy w prze-
glądzie nie musimy uwzględnić spełnienia 
poniżej opisanych aspektów. A więc...

Przeprowadzając przegląd obiektu 
ochronnego nowego czy zaadaptowa-
nego trzeba zwrócić uwagę na szereg 
elementów. Poniżej przytaczam poglą-
dowo tylko niektóre z nich.

W pomieszczeniach budowli ochron-
nych nie mogą znajdować się:

1) przewody gazowe;
2) przewody paliwowe, pary techno-

logicznej lub sprężonego powietrza, 
za wyjątkiem instalacji wewnętrznych 
budowli ochronnej;

3) instalacje przelotowe sieci wodno-
-kanalizacyjnych, centralnego ogrze-
wania lub ciepłej wody, przy czym 
w budowlach ochronnych typu ukrycie 
dopuszcza się wyjątkowo usytuowa-
nie instalacji wewnętrznych budynku, 

których poprowadzenie poza obrysem 
ukrycia jest technicznie utrudnione.

W przypadku nowo projektowanych 
budowli ochronnych typu wolnosto-
jącego należy dodatkowo zapewnić:

1) odległość od miejsca stałego prze-
bywania ludzi, którzy mają z niej korzy-
stać – nie więcej niż 150 m;

2) odległość od gazociągów niskiego 
i średniego ciśnienia, magistrali wodo-
ciągowych i centralnego ogrzewania 
o średnicy powyżej 100 mm, magistrali 
kanalizacyjnych oraz kabli wysokiego 
napięcia – co najmniej 10 m;

3) odległość od gazociągów wysokie-
go ciśnienia – co najmniej 50 m, chy-
ba że rozwiązanie konstrukcyjne bu-
dowli ochronnej zapewnia odpowiednią 
ochronę przed skutkami awarii;

4) odległość od instalacji paliwo-
wych, kotłowni wysokociśnieniowych, 

składów i magazynów zaliczanych do I, 
II lub III kategorii niebezpieczeństwa po-
żarowego o pojemności powyżej 20 ton, 
składów i magazynów materiałów żrą-
cych lub cuchnących o pojemności po-
nad 100 ton – co najmniej 100 m, chyba 
że rozwiązanie konstrukcyjne budow-
li ochronnej zapewnia odpowiednią 
ochronę przed skutkami awarii;

5) odległość od budynków – nie 
mniejszą niż 1/3 wysokości najbliższego 
budynku, chyba że konstrukcja budowli 
ochronnej jest odporna na obciążenia 
wtórne od zagruzowania i spadających 
elementów, kanały wentylacyjne są za-
bezpieczone przed zasypaniem, a co 
najmniej jedno wyjście spełnia wymo-
gi przewidziane dla wyjść zapasowych 
położonych poza strefą zagruzowania;

6) w przypadku, gdy odległość od bu-
dynku jest mniejsza niż 1/3 wysokości 
budynku, zalecane są budowle ochronne 
z dostępem bezpośrednim z budynku;

7) na terenach intensywnie zabudo-
wanych zalecane są budowle ochronne 
przylegające do ściany zewnętrznej 
budynku.

Pojemność budowli ochronnej, ozna-
czającą maksymalną liczbę osób, któ-
ra może w niej przebywać, ustala się 
uwzględniając warunki bezpieczeństwa 
oraz względy techniczno-ekonomicz-
ne, stosownie do powierzchni budowli 
ochronnej oraz liczby miejsc siedzących 
i leżących. Ewidencje budowli ochron-
nych i ukryć do doraźnego przygotowa-
nia obejmują obiekty budowlane, które 
ze względu na swoją konstrukcję mogą 
być brane pod uwagę przy planowaniu 
miejsc schronienia. Są to dokumenty 
prowadzone na użytek służbowy właś-
ciwych terenowo szefów obrony cy-
wilnej, wykorzystywane na potrzeby 
planowania obrony cywilnej. Wytyczne 
wprowadzają jednolite w całym kraju 
zasady prowadzenia ewidencji budowli 
ochronnych oraz precyzyjnie określają 
przesłanki do ich wykreślenia z ewi-
dencji. Zmiana klasyfikacji nie wymaga 

Schron dla mieszkańców wyremontowany przez wspólnotę mieszkaniową, pełniący funkcję sali 

zebrań lokatorskich

Obecnie w Polsce jest ok. 2 tys. 
schronów z miejscem dla 300 tys. 
osób, prawie 9 tys. ukryć z miej-
scem dla 1,1 mln osób oraz 224 tys. 
miejsc doraźnego schronienia – 
dla 47 mln osób. Podaje inwentary-
zacja Państwowej Straży Pożarnej.
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Uwaga! Pomoc materialna

Uprzejmie przypominamy, że w War-
mińsko-Mazurskiej Okręgowej Izbie In-
żynierów Budownictwa funkcjonuje Ko-
misja ds. pomocy materialnej członkom 
W-MOIIB.

Komisja pracuje wg poniżej wskaza-
nych regulaminów. Są to dwa tryby po-
mocy materialnej:

1. Regulamin Komisji ds. pomocy ma-
terialnej członkom Warmińsko-Mazur-
skiej OIIB:

Pomoc finansowa udzielana jest na 
wniosek uprawnionego do uzyskania po-
mocy członka W-MOIIB oraz na wniosek 
członka rodziny uprawnionego lub człon-
ka W-MOIIB znającego sytuację material-
ną uprawnionego, w przypadkach:

– indywidualnych zdarzeń losowych,
– klęsk żywiołowych,
– długotrwałej choroby członka,
– innych rzeczowo uzasadnionych.
2. Regulamin przyznawania zapomóg 

losowych w Warmińsko-Mazurskiej OIIB 
na wypadek śmierci członka W-MOIIB lub 
śmierci współmałżonka członka W-MOIIB:

Celem działalności w zakresie przyzna-
wania zapomóg losowych jest udziela-
nie pomocy na wypadek następujących 
zdarzeń:

– śmierci członka – kosztów związa-
nych z organizacją jego/jej pogrzebu,

– śmierci małżonka członka – kosz-
tów związanych z organizacją jego/jej 
pogrzebu.

W przypadku zdarzeń, które nastą-
piły w okresie objętym świadczeniem 

zapomogi losowej, Izba wypłaci osobie 
uprawnionej zapomogę w wysokości:

– śmierć członka – pokrycie kosztów 
pogrzebu 5000 zł 

– śmierć małżonka członka – pokrycie 
kosztów pogrzebu 2500 zł.

Zachęcamy państwa do korzystania 
z tych możliwości w trudnych sytuacjach. 
Na te cele Izba zabezpiecza w budżecie 
każdego roku odpowiednie środki, które 
nie powinny zostać niewykorzystane.

Poniżej odnośnik do regulaminów i od-
powiednich wniosków:

Pomoc materialna - Warmińsko-Ma-
zurska Okręgowa Izba Inżynierów Bu-
downictwa (wam.piib.org.pl)

Biuro W-MOIIB

uzyskania zgody wojewody, a jedynie 
pisemnego powiadomienia starosty 
i wojewody w celu zachowania zgodno-
ści danych w ewidencjach prowadzo-
nych na poszczególnych szczeblach.

Wstępnie wytypowane obiekty podle-
gają wpisaniu do ewidencji ukryć do do-
raźnego przygotowania z urzędu (w ce-
lach statystycznych). Ich ewentualne 
wykorzystanie na potrzeby ochrony lud-
ności przewiduje się dopiero w sytuacji 
podwyższenia gotowości obronnej pań-
stwa lub innego zagrożenia, a wcześniej 
zaleca się przeprowadzenie oceny tech-
nicznej przez wyznaczoną przez właś-
ciwego terenowo szefa obrony cywilnej 
(wójta, burmistrza, prezydenta miasta) 
osobę mającą uprawnienia do pełnie-
nia samodzielnych funkcji technicz-
nych w budownictwie. Uwzględnieniu 
w ewidencji ukryć do doraźnego przy-
gotowania, ze względu na potencjalnie 

korzystne właściwości osłonowe podle-
gają obligatoryjnie trzy kategorie obiek-
tów budowlanych:

• garaże wielostanowiskowe o kon-
strukcji żelbetowej zagłębione w grun-
cie przynajmniej częściowo,

• piwnice budynków wykonanych 
w technologii wielkiej płyty o wysoko-
ści do pięciu kondygnacji naziemnych 
włącznie nad piwnicą,

• na terenie miasta stołecznego War-
szawy - podziemne stacje metra, o ile 
nie zostały ujęte jako budowle ochronne 
innych kategorii.

Zwrócić należy też uwagę na klasy-
fikację i odróżniać miejsca doraźnego 
schronienia od schronów.

Zachęcam do zapoznania się z nowymi 
przepisami. MSWiA przygotowało roz-
porządzenie dotyczące obiektów zbio-
rowej ochrony, w tym schronów. Regu-
lacja określa m.in. warunki techniczne 

takich obiektów oraz zasady ich pro-
jektowania i budowy. Według założeń 
schrony i ukrycia zapewnią ochronę dla 
50% ludności kraju. Wcześniej określały 
te kwestie wytyczne Szefa Obrony Cy-
wilnej Kraju z 2018 r., ale przestały obo-
wiązywać w związku z uchyleniem usta-
wy  powszechnym obowiązku obrony RP.

W projekcie określono ogólne wymaga-
nia bezpieczeństwa dla takich obiektów. 
Powinny być planowane na najniższych 
kondygnacjach, jednak w niektórych 
sytuacjach, np. ze względu na warun-
ki hydrologiczne dopuszczalne byłoby 
stosowanie obiektów naziemnych. W po-
mieszczeniach nie powinno być m.in. 
instalacji gazowych i paliwowych. Usta-
lono też grubość ścian i stropów oraz 
materiał, z jakiego powinny być wyko-
nane. Określono także wymagania osło-
nowe przed falą uderzeniową, czy wy-
magania przeciwpożarowe i sanitarne.

„Zakłada się, że docelowo schrony 
i ukrycia zapewnią ochronę dla 50% 
ludności kraju. W rejonach znacznego 
skupiska ludzi, w których występują 
szczególne zagrożenia, np. obiektach 
wykorzystywanych przez siły zbrojne, 
obiektach infrastruktury krytycznej 
(lotniska, dworce, zakłady o kluczo-
wym znaczeniu dla gospodarki) liczba 
budowli ochronnych będzie znacznie 
większa niż na obszarach słabiej zalud-
nionych, na których tego typu zagro-
żenia nie występują” – napisano w uza-
sadnieniu do projektu. Rozporządzenie 
weszło w życie 1 lipca 2023 r.

TEKST I ZDJĘCIA: GRZEGORZ KARPA

Dla przypomnienia poniżej wskazany element elewacji (po prawej) nie służy tylko celom 

doświetlenia piwnic, ale w razie potrzeby ma umożliwić wyjcie zapasowe. Rozwiązania te 

stosowano w niektórych projektach typowych budynków mieszkalnych, w latach 70. i 80. XX w. 

uwzględniając wymagania obrony cywilnej
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Program ubezpieczeń dla inżynierów budownictwa – nie tylko obowiązkowe ubezpieczenieProgram ubezpieczeń dla inżynierów budownictwa – nie tylko obowiązkowe ubezpieczenie

OC i co jeszczeOC i co jeszcze
Każdy inżynier wie, że jest objęty ochroną ubezpieczeniową w ramach obowiązkowego ubezpieczenia odpowie-
dzialności cywilnej inżynierów budownictwa za szkody wyrządzone w związku z wykonywaniem samodzielnych 
funkcji technicznych w budownictwie. Warto także wskazać, że zgodnie z treścią Umowy Generalnej ubezpieczy-
ciel udziela ubezpieczonym ochrony również w zakresie ubezpieczenia OC ubezpieczonych w życiu prywatnym 
i ubezpieczenie ryzyka ponoszenia kosztów ochrony prawnej członków PIIB.

W niniejszym artykule przypomnę 
Czytelnikom o ubezpieczeniach, które 
wchodzą w skład programu ubezpieczeń 
w ramach Umowy Generalnej ubezpie-
czenia odpowiedzialności cywilnej inży-
nierów budownictwa członków Polskiej 
Izby Inżynierów Budownictwa. W dalszej 
części wskazuję dokładny zakres każde-
go z ubezpieczeń.

Obowiązkowe ubezpieczenie 
OC inżynierów budownictwa 

za szkody wyrządzone 
w związku z wykonywaniem 

samodzielnych funkcji 
technicznych w budownictwie

Na wstępie przytoczę ogólną zasadę 
wskazaną w par. 2 ust. 1 Rozporządzenia 
Ministra Finansów z 11 grudnia 2003 r. 
w sprawie obowiązkowego ubezpiecze-
nia OC architektów oraz inżynierów bu-
downictwa, zgodnie z którą ubezpiecze-
niem OC jest objęta odpowiedzialność 
cywilna architektów oraz inżynierów 
budownictwa za szkody wyrządzone 
w następstwie działania lub zaniecha-
nia ubezpieczonego, w okresie trwania 
ochrony ubezpieczeniowej, w związku 
z wykonywaniem samodzielnych funkcji 
technicznych w budownictwie w zakre-
sie posiadanych uprawnień budowla-
nych. Ubezpieczyciel nie może pogar-
szać zakresu ubezpieczenia wskazanego 
w Rozporządzeniu. Może go natomiast 
rozszerzyć. Taka sytuacja ma miejsce 
w Umowie Generalnej Ubezpieczenia 
Odpowiedzialności Cywilnej Inżynie-
rów Budownictwa Członków PIIB za-
wartej pomiędzy PIIB, a Ergo Hestią. 
Ubezpieczyciel postanowił rozszerzyć 
zakres ubezpieczenia także o szkody, 
które nie wynikają z wykonywania sa-
modzielnej technicznej funkcji w bu-
downictwie. Zgodnie z par. 17 ust. 4–7 
Umowy ochroną ubezpieczeniową ob-
jęte są także szkody:

– wynikające z wykonywania projek-
tów wykonawczych, techniczno-bu-
dowlanych oraz innych projektów za-
wierających analizy stanów granicznych 
nośności (SGN) i/lub stanów granicz-
nych użytkowalności (SGU), obliczenia 
statyczne i wytrzymałościowe, anali-
zy wytrzymałościowe i wyboczeniowe, 
analizy konstrukcji wraz z koniecznymi 
opisami oraz dokumentacją rysunkową 
i kosztorysową,

– wynikające z wykonywania tytułu 
rzeczoznawcy budowlanego,

– wynikające z wykonywania czynno-
ści majstra budowlanego,

– powstałe na skutek wykonywania 
opracowań technicznych wynikających 
z przepisów Prawa budowlanego oraz 
aktów wykonawczych do tej ustawy.

Ubezpieczenia odpowiedzialności 
cywilnej ubezpieczonych 

w życiu prywatnym

Zgodnie z par. 23 ust. 1 pkt. 1–5 Umo-
wy Generalnej przedmiotem ubezpie-
czenia jest odpowiedzialność cywilna 
ubezpieczonego za szkody wyrządzone 
w związku z wykonywaniem czynności 
życia prywatnego, m.in.: posiadaniem 
i użytkowaniem nieruchomości, pro-
wadzeniem gospodarstwa domowego, 
posiadaniem zwierząt domowych (w tym 
psów), amatorskim uprawianiem spor-
tów i nadzorem nad dziećmi. Suma gwa-
rancyjna wynosi milion złotych na jeden 
i wszystkie wypadki ubezpieczeniowe, 

w okresie ubezpieczenia, dla wszystkich 
ubezpieczonych łącznie. Potwierdza to 
par. 24 Umowy Generalnej.

Ubezpieczenie ryzyka 
ponoszenia kosztów ochrony 

prawnej członków PIIB

Zgodnie z par. 30 ust. 1 Umowy Ge-
neralnej przedmiotem ubezpieczenia, 
są koszty ochrony prawnej, poniesione 
przez ubezpieczonego wskutek koniecz-
ności pokrycia takich kosztów w celu 
obrony swoich praw, w zakresie prze-
widzianym w obowiązujących przepi-
sach, w postępowaniach przed sądami 
polskimi powszechnymi lub polubow-
nymi, prowadzonych z jego udziałem 
w charakterze pozwanego, interwenien-
ta ubocznego, podejrzanego, oskarżone-
go oraz w postępowaniu dyscyplinarnym 
lub zawodowym w budownictwie. Warto 
zaznaczyć, że ubezpieczenie obejmuje 
koszty ochrony prawnej, o ile ich ponie-
sienie związane było z postępowaniem, 
o którym mowa w powyższym ustępie, 
pozostającym w związku z wykonywa-
niem zawodu lub praw i obowiązków 
członka PIIB, okręgowych izb i ich orga-
nów (w tym pomocniczych i opiniodaw-
czo-doradczych). Zwracam uwagę, że 
zgodnie z zapisami wskazanymi w par. 
30 ust. 3 Umowy Generalnej, ubezpie-
czeniem objęte są w szczególności:

– koszty usług osób uprawnionych do 
świadczenia pomocy prawnej,

– koszty związane z uzyskaniem opinii 
biegłych lub rzeczoznawców albo in-
nych dokumentów stanowiących środki 
dowodowe,

– pozostałe koszty i opłaty sądowe lub 
administracyjne, o ile służą one ochro-
nie praw ubezpieczającego w związku 
z prowadzonym postępowaniem.

Suma gwarancyjna w odniesieniu do 
jednego ubezpieczonego w 12–mie-
sięcznym okresie ubezpieczenia wynosi 

Każdy z inżynierów budownictwa 
członków PIIB objęty jest ochroną 
ubezpieczeniową w ramach trzech 
oddzielnych ubezpieczeń, a także 
może skorzystać z opcji dodatko-
wych ubezpieczeń na atrakcyjnych 
warunkach.
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10 000 zł i nie więcej niż milion złotych 
na wszystkie wypadki na wszystkich 
ubezpieczonych łącznie.

Program ubezpieczeń, którym jest 
objęty każdy inżynier budownictwa jest 
uzupełniony o ofertę ubezpieczeń indy-
widualnie wybieranych przez inżyniera 
na atrakcyjnych warunkach.

A) Ubezpieczenie nadwyżkowe – pod-
wyższenie sumy gwarancyjnej przy za-
chowaniu identycznego zakresu, jak 
w ubezpieczeniu obowiązkowym:

I wariant: 100 000 EUR, składka rocz-
na 190 zł,

II wariant: 200 000 EUR, składka rocz-
na 390 zł,

III wariant: 250 000 EUR, składka rocz-
na 470 zł,

IV wariant: 300 000 EUR, składka rocz-
na 630 zł,

V wariant: 400 000 EUR, składka rocz-
na 980 zł, 

VI wariant: 500 000 EUR, składka rocz-
na 1500 zł.

Umowę można zawrzeć w każdym 
momencie (niezależnie od opłacania 
składki za obowiązkowe ubezpieczenia 
OC) przez podanie danych na stronie 
internetowej:
ubezpieczeniadlainzynierow.pl
/inzynier-budownictwa

B) Obowiązkowe ubezpieczenie OC 
osób uprawnionych do sporządzania 
świadectwa charakterystyki energe-
tycznej – ze składką 25 zł/rok. Umowę 
można zawrzeć również przez podanie 
danych na stronie internetowej:
ubezpieczeniadlainzynierow.pl
/inzynier-budownictwa

C) Obowiązkowe ubezpieczenie OC 
architektów – składka 20 zł/rok. Umo-
wa – przez stronę internetową:
ubezpieczeniadlainzynierow.pl
/inzynier-budownictwa.

W razie pytań lub wątpliwości prosi-
my o kontakt: 
+58 698 65 58 
lub 730 470 948

MARIA TOMASZEWSKA-PESTKA, 
AGENCJA WYŁĄCZNA ERGO HESTII

mtp@ubezpieczeniadlainzynierow.pl

Zapraszamy do kontaktu
Ergo Hestia ubezpiecza inżynierów 

budownictwa. Oprócz atrakcyjnej 
oferty ubezpieczeń ryzyk zawodo-
wych (OC nadwyżkowe, obowiązkowe 
ubezpieczenie OC osób uprawnio-
nych do wykonywania świadectw 
charakterystyki energetycznej) ofe-
rujemy obsługę w zakresie ubezpie-
czeń majątkowych prywatnych i fir-
mowych. Specjalizujemy się także 
w ubezpieczeniach samochodów, 
nieruchomości, sprzętu IT, w tym 
wykorzystywanych w działalności 
gospodarczej w ramach jednej polisy. 
Zniżki dla inżynierów budownictwa – 
do 25%. Zachęcamy do skorzystania 
z serwisu:
ubezpieczeniadlainzynierow.pl/
indywidualne

Obsługę prowadzi dedykowana 
osoba – Ewelina Kłopotek, 
tel. +48 731-16-11-13
e-mail: indywidualne@ubezpiecze-
niadlainzynierow.pl

Bezpłatnie porównamy zakres 
z ofertą innego towarzystwa, wy-
starczy przysłać nam ofertę lub 
polisę.
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Niezgodność EP z wartościami określonymi przez warunki techniczneNiezgodność EP z wartościami określonymi przez warunki techniczne

Kłopotliwe świadectwoKłopotliwe świadectwo
W sytuacji, w której wskaźnik rocznego zapotrzebowania na nieodnawialną energię pierwotną EP jest niezgodny 
z określonymi warunkami technicznymi, nie może być to bezpośrednią przyczyną dla organu nadzoru budowlanego 
do sprzeciwu bądź odmowy użytkowania obiektu budowlanego.

Nie ulega wątpliwościom, iż na pod-
stawie aktualnie brzmiącego § 328 ust. 1 
Rozporządzenia Ministra Infrastruktury 
z 12 kwietnia 2002 r. w sprawie warun-
ków technicznych, jakim powinny odpo-
wiadać budynki i ich usytuowanie (Dz. 
U. z 2022 r. poz. 1225), budynek i jego 
instalacje ogrzewcze, wentylacyjne, kli-
matyzacyjne, ciepłej wody użytkowej, 
a w przypadku budynków użyteczno-
ści publicznej, zamieszkania zbioro-
wego, produkcyjnych, gospodarczych 
i magazynowych – również oświetlenia 
wbudowanego, powinny być zaprojek-
towane i wykonane w sposób zapewnia-
jący spełnienie następujących wyma-
gań minimalnych, tj. wartość wskaźnika 
rocznego zapotrzebowania na nieod-
nawialną energię pierwotną EP [kWh/
(m2 rok)], obliczona według przepisów 
wydanych na podstawie art. 15 ustawy 
z 29 sierpnia 2014 r. o charakterystyce 
energetycznej budynków (Dz. U. z 2021 
r. poz. 497), jest mniejsza lub równa war-
tości maksymalnej obliczonej zgodnie ze 
wzorem zamieszczonym w tymże roz-
porządzeniu; przegrody oraz wyposa-
żenie techniczne budynku odpowiadają 
przynajmniej wymaganiom izolacyjności 
cieplnej określonym w jednym z załącz-
ników do rozporządzenia.

Co ciekawe, wymagania minimal-
ne, o których zostało wspomniane 
wcześniej, uznaje się także spełnione 
dla budynku podlegające takim robo-
tom budowlanym jak przebudowa, je-
żeli przegrody tego budynku a także 
wyposażenie techniczne podlegające 
takiej przebudowie odpowiadają co naj-
mniej wymaganiom izolacyjności ciep-
lnej określonych w załączniku. Wskazać 
także należy, iż zgodnie z § 328 ust. 2, 
budynek powinien być zaprojektowany 
i wykonany w taki sposób, aby ograni-
czyć ryzyko przegrzewania budynku 
w okresie letnim.

Coraz bardziej problematycznym za-
gadnieniem staje się profil postępo-
wania organu nadzoru budowlanego 

w przypadku przygotowania przez kie-
rownika budowy (art. 22 pkt 8 ustawa 
z 7 lipca 1994 r. Prawo budowlane (t.j. 
Dz. U. z 2023 r. poz. 682 z późn. zm.)) 
dokumentacji powykonawczej budynku 
i następnie złożenia tychże dokumen-
tów w celu uzyskania możliwości użyt-
kowania obiektu budowlanego. Jakie 
zatem uprawnienia ma organ nadzoru 
budowlanego w przypadku, w którym 
załączona kopia świadectwa charak-
terystyki energetycznej budynku bę-
dzie wskazywała, iż wartość wskaźnika 
rocznego zapotrzebowania na nieod-
nawialną energię pierwotną EP jest 
niezgodna z wartościami określony-
mi przez rozporządzenie o warunkach 
technicznych?

Na początku należy przeanalizować 
uprawnienia organu nadzoru budow-
lanego w dwóch, niejako oddzielnych, 
metodach oddania obiektu budowlane-
go do użytkowania. Pierwszą znich jest 
postępowanie przed organem nadzoru 
budowlanego w zakresie zawiadomie-
nia przez inwestora do organu nadzoru 
budowlanego o zakończeniu budowy. 
Postępowanie to zostało potrakto-
wane w sposób mało szczegółowy. 
Biorąc pod uwagę art. 57 ust 4 usta-
wy – Prawo budowlane, sprawdzenie 
i badanie treści zawiadomienia o za-
kończeniu budowy wraz z obowiązko-
wymi załącznikami do niego przez or-
gan nadzoru budowlanego odnosi się, 
przede wszystkim, do kontroli i swe-
go rodzaju audytu formalnego tegoż 

zawiadomienia. Inwestor zobowiązany 
jest do dołączenia oryginału dziennika 
budowy ( jeżeli charakter inwestycji 
tego wymaga – istnieją przecież wyjąt-
ki), projektu technicznego, oświadczeń 
kierownika budowy o zgodności wyko-
nania obiektu budowlanego z decyzją o 
pozwoleniu na budowę, projektem bu-
dowlanym i przepisami szczególnymi 
oraz o doprowadzeniu do należytego 
stanu i porządku terenu budowy a tak-
że – w razie korzystania – drogi, ulicy, 
sąsiedniej nieruchomości, budynku 
lub lokalu, geodezyjną inwentaryza-
cję powykonawczą, protokoły badań 
i sprawdzeń, potwierdzenie odbioru 
wykonanych przyłączy, czy też właś-
nie kopię świadectwa charakterystyki 
energetycznej przekazanego w postaci 
papierowej albo wydruk świadectwa 
charakterystyki energetycznej prze-
kazanego w postaci elektronicznej.

Praktycznie rzecz ujmując, organ 
nadzoru budowlanego dokonuje jedy-
nie sprawdzenia, czy do zawiadomie-
nia o zakończeniu budowy taka kopia 
charakterystyki energetycznej (czy też 
wydruk) została dołączona. Nie jest na-
tomiast upoważniony w tymże postę-
powaniu, co jest mocno zaskakujące 
nawet dla autora tegoż tekstu, do ba-
dania, czy zawiadamiany obiekt speł-
nia albo nie spełnia warunków tech-
nicznych w sferze wskaźnika rocznego 
zapotrzebowania na nieodnawialną 
energię. Związane jest to z brakiem 
jasnej delegacji ustawowej, tj. wska-
zania uprawnień do takiego działania, 
zaś z jedną z naczelnych zasad prawa 
administracyjnego nie jest możliwe do-
mniemywanie kompetencji przez organ 
administracji publicznej, jeżeli nie są 
ona wyrażone wprost w odpowiednim 
akcie prawnym.

Drugim z analizowanych postępowań 
przed organem nadzoru budowlanego 
będzie uzyskanie pozwolenia, w for-
mie decyzji, na użytkowanie – katego-
rie obiektów wymagających uzyskania 

Maksymalną wartość wskaźnika 
EP, czyli zapotrzebowania na nie-
odnawialną energię pierwotną bu-
dynku określa rozporządzenie mi-
nistra infrastruktury z 12 kwietnia 
2002 r. w sprawie warunków tech-
nicznych, jakim powinny odpowia-
dać budynki i ich usytuowanie (t.j. 
Dz.U. z 2022 r. poz. 1225 ze zm.).
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W żadnej z metod oddania obiek-
tu budowlanego do użytkowania 
nadzór budowlany nie jest upraw-
niony do weryfikacji wskaźnika 
rocznego zapotrzebowania na 
nieodnawialną energię pierwot-
ną EP wskazanego w załączo-
nym świadectwie charakterystyki 
energetycznej budynku.

pozwolenia na użytkowanie definiu-
je art. 55 ustawy – Prawo budowlane. 
Postępowanie to zostało uregulowa-
ne bardziej restrykcyjnie, wskazując 
na możliwości jakie ma organ nadzoru 
budowlanego. Wartym jest uwagi to, 
iż pewne aspekty tychże postępowań 
będą wspólne, ponieważ i w tym przy-
padku organ nadzoru budowlanego do-
konuje sprawdzenia wniosku o wydanie 
decyzji o pozwoleniu na użytkowanie 
w sferze formalnoprawnej (m.in. to, 
czy odpowiednie dokumenty zosta-
ły załączone w ramach dokumentacji 
powykonawczej).

W tym postępowaniu dochodzi jed-
nakże do kontroli budowy w zakresie jej 
zgodności z ustaleniami i warunkami 
określonymi w pozwoleniu na budo-
wę oraz z projektem budowlanym (da-
lej: kontrola obowiązkowa), określonej 
w art. 59a ustawy – Prawo budowla-
ne. Organ nadzoru budowlanego nie 
ma prawa do kontroli obowiązkowej 
z własnej inicjatywy czy też w innym 
trybie, w innym postępowaniu, niż właś-
nie w aktualnie opisywanym. Wniosek 
o udzielenie pozwolenia na użytkowa-
nie obiektu budowlanego jest zarazem 
wezwaniem inwestora wobec nadzoru 
budowlanego do przeprowadzenia kon-
troli obowiązkowej.

Analizując art. 59a ust. 1 ustawy – 
Prawo budowlane możemy zaryzy-
kować i ustanowić pewną hipotezę, 
iż nadzór budowlany musi ograniczyć 
swoją kontrolę obowiązkową do zwe-
ryfikowania czy wybudowany obiekt 
budowlany został wybudowany zgodnie 
z ustaleniami i warunkami określony-
mi w decyzji o pozwoleniu na budowę 
oraz z projektem budowlanym. Próżno 
szukać jednakże jasnego określenia, iż 
podczas kontroli obowiązkowej nadzór 
budowlany uprawniony jest do spraw-
dzenia spełnienia przez dany obiekt 
budowlany przepisów rozporządzenia 
w sprawie warunków technicznych, 
jakim powinny odpowiadać budynki 
i ich usytuowanie w zakresie wskaźnika 
rocznego zapotrzebowania na nieod-
nawialną energię pierwotną EP.

Co zatem możliwe jest do spraw-
dzenia podczas kontroli obowiązkowej 
przez nadzór budowlany? Ustawodaw-
ca wskazał w art. 59a ust. 2 ustawy – 
Prawo budowlane katalog zamknięty 
spraw, które podlegają takiemu spraw-
dzeniu. Obejmuje to sprawdzenie: 

1. zgodności obiektu budowlanego 
z projektem zagospodarowania działki 
lub terenu;

2. zgodności obiektu budowlanego 
z projektem architektoniczno-budow-
lanym i technicznym, w zakresie:

a. charakterystycznych parametrów 
technicznych w zakresie powierzchni 
zabudowy, wysokości, długości, sze-
rokości i liczby kondygnacji,

b. wykonania widocznych elemen-
tów nośnych układu konstrukcyjnego 
obiektu budowlanego,

c. geometrii dachu (kąt nachyle-
nia, wysokość kalenicy i układ połaci 
dachowych),

d. wykonania urządzeń budowlanych,
e. wykonania instalacji zapewniają-

cych użytkowanie obiektu budowlanego 
zgodnie z przeznaczeniem,

f. zapewnienia warunków niezbęd-
nych do korzystania z tego obiektu 
przez osoby niepełnosprawne, o któ-
rych mowa w art. 1 Konwencji o prawach 
osób niepełnosprawnych, sporządzo-
nej w Nowym Jorku 13 grudnia 2006 r., 
w tym osoby starsze - w stosunku do 
obiektu użyteczności publicznej i bu-
dynku mieszkalnego wielorodzinnego;

3. spełnienia warunków wskazanych 
w art. 55 ust. 1b, jeżeli przystąpienie do 
użytkowania obiektu budowlanego ma 
nastąpić przed wykonaniem wszystkich 
robót budowlanych;

4. wyrobów budowlanych szczegól-
nie istotnych dla bezpieczeństwa kon-
strukcji i bezpieczeństwa pożarowego;

5. w przypadku nałożenia w pozwo-
leniu na budowę obowiązku rozbiórki 
istniejących obiektów budowlanych 
nieprzewidzianych do dalszego użyt-
kowania lub tymczasowych obiektów 
budowlanych – wykonania tego obo-
wiązku, jeżeli upłynął termin rozbiórki 
określony w pozwoleniu;

6. uporządkowania terenu budowy.
W sytuacji, w której, po przeprowa-

dzeniu kontroli obowiązkowej organ 
nadzoru budowlanego, wykryje pewne 
nieprawidłowości, może nałożyć kary, 
a w konsekwencji może to doprowadzić 
do wydania decyzji odmownej w zakre-
sie pozwolenia na użytkowanie.

Organ nadzoru budowlanego wyda-
jący decyzję o pozwoleniu na użytko-
wanie nie bada prawidłowości projektu 
budowlanego, organ nadzoru ma tyl-
ko stwierdzić, czy obiekt wykonano 
zgodnie z zatwierdzonym projektem 

i czy nadaje się do użytkowania. Wy-
nika to z tego, że ostateczna decyzja 
o pozwoleniu na budowę weszła do 
obrotu prawnego, a więc jest wiążąca 
i podlega wykonaniu, a decyzja o po-
zwoleniu na użytkowanie jest finalnym 
etapem kończącym proces budowlany, 
zaś ewentualne nieprawidłowości pro-
jektu, czy wady decyzji o pozwoleniu 
na budowę nie mogą być już badane 
w postępowaniu o wydanie decyzji 
o pozwoleniu na użytkowanie. Takie 
uchybienia mogą być badane w po-
stępowaniu o pozwolenie na budowę, 
które jest odrębnym postępowaniem 
w znaczeniu procesowym i regulowa-
ne odrębnymi przepisami (Wyrok NSA 
z 10.01.2017 r., II OSK 913/15, LEX nr 
2248139).

Omówienie powyższych wielowąt-
kowości prowadzi do jednego wniosku 
– skoro organy nadzoru budowlanego 
nie mają możliwości wykraczać poza 
ustanowione dla nich przepisy prawa, 
a właśnie w przeanalizowanych prze-
pisach prawa brak jest możliwości ba-
dania, podczas tych dwóch swoistych 
metod administracyjnych umożliwia-
jących użytkowanie danego obiektu 
budowlanego, zgodności z warunka-
mi technicznymi, niezgodność takie-
go obiektu budowlanego z warunkami 
technicznymi nie może być bezpośred-
nią przyczyną do odmowy wydania po-
zwolenia na użytkowanie.

Tym samym, w żadnej z tych me-
tod oddania obiektu budowlanego do 
użytkowania nadzór budowlany nie jest 
uprawniony do weryfikacji wskaźnika 
rocznego zapotrzebowania na nieod-
nawialną energię pierwotną EP wskaza-
nego w załączonym świadectwie cha-
rakterystyki energetycznej budynku, 
a co za tym idzie też sprawdzenie po-
przez kontrolę, czy taki obiekt będzie 
spełniał wymagania określone w § 328 
oraz 329 warunków technicznych. Nie 

C.D. NA STR. 30
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Pozostaną w naszej pamięci

oznacza to, że nadzór budowlany nie 
ma w ogóle uprawnień do sprawdze-
nia tego, czy dany obiekt budowlany 
został wybudowany zgodnie czy też 
niezgodnie z warunkami technicznymi. 
Umożliwiają to przepisy art. 50 i art. 51 
ustawy – Prawo budowlane. Właśnie 
w tym postępowaniu naprawczym or-
gan nadzoru budowlanego wstrzymuje 
postanowieniem prowadzenie robót 
budowlanych wykonywanych:

– bez wymaganej decyzji o pozwo-
leniu na budowę albo zgłoszenia lub

– w sposób mogący spowodować 
zagrożenie bezpieczeństwa ludzi lub 
mienia lub zagrożenia środowiska lub

– na podstawie zgłoszenia z narusze-
niem art. 29 ust. 1 i 3 lub

– w sposób istotnie odbiegający od 
ustaleń i warunków określonych w de-
cyzji o pozwoleniu na budowę, projekcie 
zagospodarowania działki lub terenu, 
projekcie architektoniczno-budowla-
nym lub w przepisach.

Właśnie na przesłance mówiącej 
o prowadzeniu robót budowlanych wy-
konywanych w sposób istotnie odbie-
gający od ustaleń i warunków określo-
nych w decyzji o pozwoleniu na budowę, 
projekcie zagospodarowania działki lub 
terenu, projekcie architektoniczno-bu-
dowlanym lub w przepisach można by 

oprzeć postanowienie o wstrzymaniu 
prowadzenia robót budowlanych.

Na koniec warto przytoczyć w tym 
miejscu ciekawostkę zawartą w no-
welizacji ustawy – Prawo budowlane 
z 27 marca 2003 r. stanowi, iż do obiek-
tów budowlanych, w odniesieniu do 
których przed dniem wejścia w życie 
nowelizacji, tj. wybudowanych przed 
11 lipca 2003 r., wydano pozwolenie 
na budowę, nie stosuje się przepisów 
o obowiązkowej kontroli budowy po 
zawiadomieniu o zakończeniu budowy 
lub złożeniu wniosku o pozwolenie na 
użytkowanie

PAWEŁ R. ROJCZYK

Uwaga: składki
Członkowie W-MOIIB, którzy okres 

ubezpieczenia rozpoczynają od 1 stycz-
nia 2024 r. i później, opłacają roczną 
składkę w wysokości 96 zł. Opłatę na 
ubezpieczenie OC należy regulować 
łącznie ze składką na Izbę Krajową.

S k ł a d k i  c z ł o n kow s k i e  w P o l-
skiej IIB w roku 2024 są następują-
ce: - na okręgową izbę W-MOIIB 39 
zł/miesiąc, płatne jednorazowo za 
12 m-cy, czyli 468 zł lub w dwóch ra-
tach po 234 zł każda (za 6 miesięcy), 
- na krajową izbę 8 zł/miesiąc, płatne 

jednorazowo za cały rok, czyli 96 zł (ra-
zem z opłatą na ubezpieczenie 192 zł).

Składka na ubezpieczenie powin-
na być zapłacona co najmniej 15 dni 
przed końcem poprzedniego okresu 
ubezpieczenia.

Na stronie internetowej PIIB (piib.
org.pl w zakładce „Dla członków” jest 
uruchomiony serwis „Lista członków” 
umożliwiający wydruk spersonalizo-
wanych blankietów opłat na rzecz Izby 
oraz ubezpieczenia OC - blankiety są 
dostępne po zalogowaniu się do Portalu 

członkowskiego PIIB. Blankiety opłat 
nie są obecnie przesyłane jako inserty.

Podane na drukach numery kont 
są indywidualne, dlatego też prosimy 
o niedokonywanie opłat za kilka osób 
na jedno indywidualne konto. W przy-
padku wątpliwości jesteśmy do Pań-
stwa dyspozycji.
Plac Konsulatu Polskiego 1, 10-532 Ol-
sztyn, tel. 89 527 72 02 pn.-czw. w godz. 
7-16, pt. w godz. 7-15.
wam@piib.org.pl

BIURO W-MOIIB



 AKTUALNOŚCI

System Śniadowo rozwijany przez PREFBET Śniadowo to nie tylko elementy z betonu komórkowego, ale również innowa-
cyjne rozwiązania w prefabrykacji betonowej. Beton kruszywowy jest produktem naturalnym i jednym z najmniej emisyj-
nych materiałów w procesie produkcji. Surowce w postaci piasku, wody, cementu tworzą naturalną bazę wyrobu. Pozwala 
to na ponowne przetwarzanie materiału i jego pełny recykling. Odpady z elementów PREFBET nie stanowią zagrożenia dla 
środowiska i nie zawierają substancji chemicznych.

Ciekawym rozwiązaniem w zakresie prefabrykacji budowlanej są elementy modułowe ścian oporowych typu „T” i „L”. Firma 
Prefbet wprowadziła ten produkt z myślą przede wszystkim o rolnikach. Jako podstawową swoją funkcję mają spełnić w pro-
cesie budowy silosów paszowych przejazdowych np. na kiszonkę (z traw, kukurydzy, wysłodków itp.), o gęstości około 700kg/
m³, o dowolnej długości i dowolnej szerokości. Silosy te mają służyć jako magazyn zakonserwowanej paszy dla bydła, która 
jest wykorzystywana w ciągu całego roku.

PARAMETRY TECHNICZNE:

 R Elementy typu L:
wymiary: 270x200x160cm (L250), 240x200x160cm 
(L220), 210x200x140cm (L190), 180x200x140cm (L160), 
150x200x140cm (L130), 120x200x140cm (L100),
masa elementów: 3490kg (L250), 3290kg (L220), 2920kg 
(L190), 2700kg (L160), 2460 (L130), 2200kg (L100),

 R Elementy typu T:
wymiary: 320x200x150cm (T300), 270x200x150cm 
(T250), 220x200x150cm (T200),
masa elementów: 4660kg (T300), 
4300kg (T250), 3860kg (T200),

Zdrowych, radosnych 
i spokojnych świąt Bożego 

Narodzenia, wypełnionych 
ciepłem rodzinnych spotkań 

oraz pasma sukcesów 
w nadchodzącym  

Nowym Roku!

Zarząd Prefbet Śniadowo

P R O M O C J A  –  C E N Y  P R O D U C E N TA



eCitan Furgon: średnie zużycie energii elektrycznej: 18,9 – 20,3 kWh/100 km; średnia emisja CO₂: 0 g/km. 
 Zużycie energii i zasięg zostały określone na podstawie rozporządzenia 2017/1151/UE i zależą od konfiguracji pojazdu. 
 Rzeczywisty zasięg jest dodatkowo zależny od indywidualnego sposobu jazdy, sytuacji na drodze, warunków drogowych, 
temperatury zewnętrznej, korzystania z klimatyzacji/ogrzewania itp. i może się różnić.

Auto Idea, ul. Towarowa 11, Olsztyn, tel. 800 200 200,  +48 89 533 48 75
www.autoidea.mercedes-benz.pl

*Produkt leasingowy Mercedes-Benz Leasing Polska Sp. z o.o., dostępny dla samochodów wyprodukowanych w roku 2023, przeznaczony dla przedsiębiorców. 
Prezentowana miesięczna opłata leasingowa netto dla modelu eCitan Furgon w cenie katalogowej 255 231,15 zł brutto uzyskiwana jest przy następujących 
parametrach kalkulacji: okres  finansowania 25 miesięcy, wpłata wstępna: 10 692 zł netto, średnioroczny przebieg 20 000 km (łączny przebieg nie mniejszy jednak, 
niż wynikający z umowy dotacji zawartej w ramach Programu „Mój elektryk”), stała stopa oprocentowania, z założeniem udzielenia Klientowi dotacji z Programu 
„Mój elektryk” w kwocie 57 498,60 zł i przy założeniu możliwości odliczenia 100% podatku VAT przez Klienta. Na koniec umowy - zwrot pojazdu do Dealera lub 
wykup przez Klienta za kwotę Wartości Końcowej, która jest uzależniona w szczególności od specyfikacji pojazdu, wybranego wyposażenia dodatkowego, okresu 
trwania umowy oraz wybranej opcji przebiegu pojazdu. Powyższe wyliczenie jest przykładowe i nie stanowi oferty w rozumieniu Kodeksu Cywilnego. Zawarcie 
umowy oraz jej warunki uzależnione są od wyniku oceny przez Mercedes-Benz Leasing Polska Sp. z o.o. sytuacji finansowej Klienta oraz jego zdolności 
do zaciągania i regulowania zobowiązań, a także od udzielenia Klientowi przez Bank Ochrony Środowiska dotacji w ramach programu "Mój elektryk".

CAŁKOWICIE NOWY, W PEŁNI
ELEKTRYCZNY eCITAN.
Twój biznes naładowany energią. Rusz w miasto i korzystaj z darmowych parkomatów 
i wolnych buspasów. Jedno ładowanie wystarczy na cały dzień pracy. 

Dowiedz się więcej na mercedes-benz.pl/vans

1 250 ZŁ NETTO/MIESIĄC*
w programie Lease&Drive dla przedsiębiorców
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